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Przesilenie rządowe w Czechosłowacji
Konferencja prezydenta ienesza z przedstawicielami 
czechosłowackich związków zawodowych

PRAGA (PAP1) Prezydent. Benesz przy- 
iąl delegację czechosłowackich związków 
zawodowych którzy poinformowali go o 
rezolucii,‘uchwalonej na zgromadzeniu ludo
wym. Członkowie delegacji podkreślili ko
nieczność przfjęcia rezygnacji ministrów z 
partii narodowo - socjalistycznej, ludowej i 
słowackiej partii demokratycznej. Wskazali 
oni równocześnie na to, że rząd należało 
bv uzupełnić przedstawicielami większych o- 
gc Ino-kraiowych organizacji. Zaznaczyli o- 
ni, że Gottwald powinien pozostać prern e- 
rem, a ministrowie, którzy podali sie do 
dymisji, w żadnym wypadku nie mogą wejść 
w skład nowego gabinetu.

Prezydent Benesz w odpowiedzi swej pod 
kreślił, że kategorycznie odrzuca koncepcję,

jaką głoszą niektóre partie, a dotyczącą n- 
tworzenia t. zw. rządu fachowców'. Prezy
dent zaznaczył, ze nie wyobraża sobie rzą
du bez udziału komunistów i bez komuni 
stycznego premiera. Gottwald — powiedział 
dr P tesz — jest przywódca najsilniejszej w 
Czechosłowacji partii politycznej i dlatego 
musi on stać na czele rządu.

Gdy delegaci wyrazili wątpliwość, czy 
współpraca z ministrami, które'' obecnie po
dali s:ę do dymisji, będzie możliwa, prezy
dent Benesz oświadczył, że będzie dążvl do 
usunięcia spornt cli punktów Jeżeli chodzi 
o sprawy personalne, omówi jc z pręm.c- 
rem Gottwaldem, z którego zdaniem zaw 
sze bardzo się liczył.

ilcliwsfa prezydium czechosłowacki 
partii rocjal — demokratycznej

PRAGA. (PAP). — W dniu dzisiej
szym we wczesnych godzinach poran
nych odbyło się pos-jedzeni.q prezydium 
czechosłowackiej partii socjal - demo
kratycznej, na którym rozpatrzono sy
tuację wewnętrzno - polityczną kraju, 
wywołaną dymisją ministrów trzech par
tii politycznych.

W powziętej uchwale prezydium par
tii social - demokratycznej stwierdza,. że 
front narodowy nadal istnieje, gdyż żad
na partia polityczna nie zawiadomiła do
tychczas o swym wystąpieniu z frontu. 
Uważając, iż obecny kryzys rządowy wi
nien być rozwiązany na platformie Fron
tu Narodowego, prezydium partii socjal
demokratycznej domaga się natychmia
stowego zwołania posiedzenia frontu, na 
którym mogłyby być rozstrz, gnięte 
sporne kwestie. Partia socjal - demokra

tyczna wyraża przekonanie, że Front Na 
rodowy jest nadal odpowiednią platfor
mą dla współpracy partii politycznych. 
Prezydium partii socjal - demokratycz
nej potępiło dymisję ministrów trzech 
partii oraz wyraziło niezadowolenie z 
wczorajszego manifestu czechosłowac
kiej partii komunistycznej,

PRAGA, (PAP). — Komitet centralny 
czechosłowackiej partii komunistycznej 
wystosował pismo do prezydenta Bene
sza w sprawie, sytuacji politycznej. W 
piśmie, podpisanym przez przewodniczą
cego czechosłowackiej partii komunisty
cznej Gottwalda i. sekretarza generalne
go Slansky'ego czechosłowacką partia 
komunistyczna wzywa prezydenta, aby 
bezzwłocznie podjął kroki, zmierzające 
do zlikwidowania kryzysu rządowego. 
Autorzy pisma apelują do prezydenta,

eby przyjął rezygnację 12 ministrów, któ 
rzy podali się do dymisji. „Jesteśmy 
przekonani — czytamy w liście — że par 
tia socjal - demokratyczna bedzie uwa
żała za konieczrye pozostać w rządzie o- 
bok partii kcmuirstycznej“. W piśmie za
znaczono, że zadaniem premiera bedzie 
podjęcie rokowań z przedstawicielami 
innych partii z ominięciem osób, które 
podały się do dymisji. Premier nawiąże 
również rozmov.'y z rozmaitymi osobisto 
ściami politycznymi.

W kóhcu autorzy listu apelują do 
prezydenta, aby zlikwidował kryzys rzą
dowy, zgodnie z ich propozycjami i w 
ten sposób spełnił życzenia narodu'.

KC CZFCl-iOSUOVACKiFI PARTU KO
MUNISTYCZNE 1 DO TARTU SOCIAL- 

DEMOKRATYCZNE)
PRAGA. (PAP). — Przywódcy czecho- 

słowackiej partii komunistycznej wysto- 
sov'ali do egzekutywy < zechosrowack.cj 
partii socjal - demokratycznej n smo, w 
którym podkreślają, że komuniści i socja 
liści, ponoszący odpowiedzialność za po
kojowy rozwój republiki i jej postęp w

kierunku wiodącym do socjalizmu — po
winni razem współpracować rfld rozwią
zaniem kryzysu rządowego. Nawiązu
jąc do pisma, skierowanego do prezyden 
ta Benesza, autorzy listu podkreślają, że 
jedynym sposobem zlikwidowania Kryzy 
su j>est przyjęcie rezygnacji ministrów, 
którzy podali się do dymisji. Rząd po- 
winien być skompletowany osobami, któ 
rp są oddane sprawie Frontu Narodo
wego. •

„W tej sytuacji — czytamy w liście 
— obie nasze partie muszą się porozu
mieć w sprawie dalszej akcji i wspól
nie podejmować kroki w kierunku uzu
pełnienia składu rządu". Obie partie po
winny utworzyć centrum, aookola które 
no skupiać się będą wszystkie demokra
tyczne, socjalistyczne i postępowe siły 
kraju.

„Jesteśmy przekonani — czytamy w 
zakończaniu — że. czechosłowacka par
tia socja} - demokratyczna nie połączy 
stę 7. nieodpowiedzialnymi elementami i 
wraz z nami na równych prąwach weź
mie udział w dalszej konsolidacji nasze
go państwa".

Sipeoolv soisfcu w Czechosłowacji
PRAGA (PAP) — Jak wą nika z tr 

go, na ślad afery naprowadzi! władze 
bvwafacy w wiezieniu sądu karnego w 
kontakt z organizacjami podziemnymi, 
da władz bezpieczeństwa przeniknął do 
to się wykryć całą aferę 1 ująć główny
Na czele tej wywrotowo-szDiegowskiej 

organizacji stal podnor. rezerwy armii 
czechosłowackiej — Reicht. Po wstąpie
niu w szeregi tworzącej się w Związku 
Radzieckim armii czechosłowackiej—

Kin. hodielewski o stosunkach nolityanvch Polski
W dniu 21 hni. odbyła się w Ministerstwie Spraw Zagranicznych w Warszfl 

wie konferencja z udziałem przedstawicieli prasy krajowej i zagranicznej. Na konferen
cji tej min. Modzelewski podzielił się swoimi wrażeniami z ostatnich obrad nrnistrów 
spraw zagranicznych trzech państw: Polski, Czechosłowacji i Jugosławii. Konferencja 
trzech państw oclbyia się w bardzo przyjaznej atmosferze — podkreśla na wstępie min. 
Modzelewski. Fakt, że w ciągu dwóch dni mogliśmy uzgounić poglądy w tak ważnych 
sprawach świadczy o ivm, jak dalece wspólne są myśli przewodnie Polski, Czechosło
wacji i ługosławii w odniesieniu do sprawy niemieckiej. Oceniam tę konferencję — 
podkreśla min. Mo izclewski — jakn bardzo pożyteczną przede wszystkim ze względu 
na to, że poruszyła najistotniejsze zagadnienie, związane z budową trwałego pokoju w 
Europie.

Deklaracia przyjęta przez konferencję, 
bedzie notyfikowana Wielkiej Czwórce, a 
także Międzysojuszniczej Radzie Kontroli 
Niemiec w Berlinie oraz bezposYednio zain
teresowanym innym Narodom Zjednoczo
nym. Z deklaracji wynika, że przewidziane 
są dalsze spotkania przedstawicieli tych 
trzech państw.

Czy będą się one odbywały regularnie? 
pada pytanie.

We wspólnym komunikacie — odpowia
da min, Modzelewski — zapowiedzieliśmy 
dalszą wymianę informacji i opir.ii w spra
wie n;emieckiej. Żadnej daty spotkania nie 
ustalaliśmy.

W naszej wspólnie przyjętej deklaracji 
w Pradze — odpowiada min. Modzelewski 
— wyraźnie jest powiedziane, że uważa
my za iegalne rozwiązywanie sprawy niemiec 
ki< i jedynie w zgodzie z uchwałami jaltań 
skimi j poczdamskimi. To określa nasze sta

nowisko, które jest zupełnie wyraźne. Co 
hpdz'e dokonane w Londynie — zobaczymy. 
Na zapytanie, czy Polska zamierza podjąć 
współpracę z Niemcami i w jakim stopniu 
zależy to od stanu demokratyzacji i domili- 
taryzacji Niemiec, min, Modzelewski odpo- 
włada: *

Ze strefa wschodnią Niemiec zawieramy 
umowę handlową. Zawarliśmy również ma
łą umowę handlowa ze strefami zachodnimi. 
Stan demilitaryzacji i denazvfikacii w stre
fach zachodnich budzi w dalszym ciągu nie 
pokój opinii polskiej.

Z kolei min. Modzelewski odpbwiadal 
na pytania zadane w innych sprawach. Na 
pytanie, czy Polska zamierza zacieśnić swo- 
le stosunki z Węgrami, Rumunia i Bulgarin, 
mm. Modzelewski odpowiada Idziemy po li
nii zacieśnienia stosunków z tvmi państwa
mi. W najbliiszvm czasie podpiszemy kon
wencje kulturalną z Rumunią. Będzie ona

Coś nie „klapuje“
Ze wszystkich wykroczeń administra 

cyj'nych na terenie powiatu moiskiego — 
najwięcej jest wykroczeń leśnych. Polega 
ją one na nielegalnym wyrębie drzewa 
Przyczyny tej epidemii kradzieży leśnych 
są łatwe do uchwycenia. Niemal wszyst
kie zagrody wiejskie bardzo ucierpiały 
wskutek wojny. Do naprawienia, szkód i 
załatania braków ootrzebne jest drzewo 
budulcowe. No dobrze — zauważy ktoś 
— ale potrzeba nie jest jeszcze równozna
czną z koniecznością kradzieży, „leżeli 
ktoś jest głodny to je, a nie kradnie — 
jak słusznie zauważył w swoim czasie 
austriacki cesarz Franciszek Józef, strofu
jąc pewnego człowieka, który z głodu do
puścił się kradzieży. Jeżeli ootrzebny jest 
budulec, to budulec ten można przecież 
otrzymać w przydziale, lub zakupić na 
wolnym rynku.

Tak, wszystko to prawda. Niestety, 
drzewo na wolnym rynku jest okroonie 
drogie, a z przydziałami... z przydziałami 
właśnie coś nie „klapuje".

Dajmj na to, że czyjś płot wymaga 
, na gwałt" naprawy. Zainteresowany skla 
da wniosek o najszybszy przydział potrze
bnego budulca. Ale jak wiadomo szybkość, 
w trybie urzędowym to rzecz bardzo 
względna. Wniosek musi uzyskać przychyl 
ną opinię rady gminnej, a rada gminna 
nie obraduje przecież codziennie. Połeży

więi sobie taki wniosek w aktach nie 
rzadko i miesiąc. A dziura w nlocie tym
czasem przez ten miesiąc wcale się nie 
zmniejsza. Ale prawdziwa t agedia rozpo
czyna się dopiero potem Bo Referat Od
budowy w starostwie, klóry decyduje o 
przydziałach drzewa — po nozytywnym 
załatwieniu wniosku n erzadko pe.entowi, 
zamieszkałemu w południowej części po
wiatu, przydziela budulec gdzieś hen na 
jeeo północnym krańcu. Kiedy biedny wla 
ściciel dziury w plocie staje oko w oko z 
dylematem przywiezienia drzewa z miej 
sca, odległego nieraz o kilkadziesiąt kilo
metrów — wówczas macha on ręką na ca 
le przedsięwzięcie i idzie kraść ,patvczek" 
do najbliższego lasu. W razie przychwyce
nia na gorącym uczynku plad kilkutysię
czną nawiązkę, która na zawsze kładzie 
kres marzeniom o naprawie chylącego się 
do upadku płotu.

Czy znaczy to wszystko, że tłumaczę 
i usprawiedliwiam kradzieże leśne? W ża
dnym razie. Uważam jedynie, że uspraw
nienie rozdziału budulca — chociażby 
przez przydzielanie określonych kontyn
gentów poszczególnym gminom wiejskim 
— wpłynęłoby wydatnie na osłabienie 
szerzącego się ebern-e w sposób zastra
szający korsarstwa leśnego.

bem.

tematem rozmów w niedługim czasie w War 
sza-wie Termin na razie nie został jeszcze 
ustalony. Pobyt delegacji rumuńskiej w Pol
sce pozwoli nam na podzielenie się opinia
mi także w innych sprawach, 7 Węgrami i 
z Bułgarią takie konwencje kulturalne już za
warliśmy.

Jednego z korespondentów zagranicz
nych interesuie, jaki jest w chwili obecnej 
stan pertraktacji polsko-francuskich w spra
wne soiuseu. Utknęli na martini punkcie. 
Francuska strona uzależnń swe prepozycie 
od konsultacji z innymi krajami, co jest dla 
Polski nie do przyjęcia. Pakt ma bvć zabez
pieczeniem od ewentualne! nowej agresji 
niemieckiej. Czym są konsultacje w tych 
sprawach, wykazała ostatnia konferencja 
londyńska. Pakt byłby z góry skazany na to, 
bv pozostał na papierze. Zgodnie z nasza 
zasadą, paktów tego rodzaju Polska podpi 
sywać nie będzie. Chcemy paktu efektywne
go, który działałby nie dopiero w wypadku 
agresji, ale -Stworzyłby sytuacje, w której 
napastnik nie mógłby rozpocząć swej agre
sji. Wszystko musi być jasne, realne i efek- j 
tywne. Tylko taki paki zmusza napastnika 
do wstrzymana się, zanim rozpocznie agre- 
się. yNam chodzi przede wszystkim o wzmóc 
nieńie pokoju przez zawarcie paktu. Nie 
rozumiemy tego rodzaju warunku, wysuwa
nego przez stronę francuską, bo osłabia on 
także pozycię francuską.

Jak wyglądają w tej chwili stosunki z 
Francją > Chciałbym, aby wyglądały o wiele 
lepiej. Przez wyjazd naszej delegacji han
dlówki do Francji, podkreśliliśmy to bardzo 
wyraźnie. Jeśli chodzi o pytanie co do trak
towania Polaków we Francji, uważamy, że 
jest naszym obowiązkiem interweniować 
wszędzie tg.ni. gdzie się dzieje krzywda oby
watelom polskim.

Jakie są możliwości kredytów dla Polski 
i czy zawsze są one warunkowane wzglę 
darni politycznymfe Są glosy rozsądnych 
ekonomistów, którzy pomijają, że tak po
wiem, polityczne tendencie, a którzy uznają, 
że Polska w tej chwili jest jedną z najlep
szych i naipewniejszyph lokat. Glosy te zna 

“lazły nawet swoje odbicie w pewnych ustę
pach rnjjoclu, opracowanego precz konfe
rencję 16-tu w Paryżu. Czy glosy te będą 
w stanie przekonać innych, kierujących poli
tycznymi względami, nawet ze szkodą dla 
rozwoju gospodarki europejskiej — trudno 
powiedzieć. Gdyby glos rozsądku zawsze 
zwyciężał to można by odpowiedzieć, że i 
teraz zwycięży.

Czy Bank Międzynarodowy udzieli Pol
sce pożyczki?

Rozmowy nie są jeszcze zakończone. W 
każdym razie jesteśmy zdecydowani rozbu
dów; wać i odhiidowywac naszą gospodarkę. 
Pomoc udz:elona nam w tej dziedzinie przez 
Związek Radziecki będzie miała ogromne 
znaczenie. Nie potrzebuję chyba dodawać, 
że jest ona przyjęta z wdzięcznością przez 
naród polsk.,

eści komunikatu rządu czechoslowackie- 
bezpieczeństwa jeden z więźniów prze 
Pradze. Usiłował on listownie nawiązać 
Przy pomocy tego więźnia, który za zgo 
szeregu organizacji szpiegowskiej, uda ■ 

ch winowajców.
Rcichl nawiązał natychmiast kontakt z 
osobami, stojącymi na usługach obcego 
mocarstwa oraz reakcyjnymi elementa
mi andersowskimi, działającymi na nie
korzyść ZSRR.

Po wyruszeniu na front armii czecho
słowackiej. Reiclil, który własnoręcznie 
się postrzelił, pozostał na tyłach, gdzie 
zorganizował' akcjo przeciwko Związko
wi Radzieckiemu.

Po powrocie do Czechosłowacji w r. 
1946, l^eichl zbiegł do amerykańskiej 
strefy okupacyjnej w Niemczech i w Ba
warii i zdradził oficerom wywiadu jed
nego z obcych mocarstw szczegóły do
tyczące armii rhechoslowackiej. Celem 
pozyskania dalszych materiałów, został 
odesłany, z powrotem do kraju, gdzie go 
pod koniec 1946 roku aresztowano przy
padkowo w zachodnich Czechach.

Po przeprowadzonym śledztwie Reich! 
byt zwolniony z więzienia i zaczął upra
wiać w dalszym ciągu swą wywrotowo- 
szpiegowską działalność. Przede wszyst
kim nawiązał on kontakty z banderowca
mi celem stworzenia organizacji podzie
mnej oraz ze zdrajcami - oficerami, z 
którymi już dawniej utrzymywał stosun
ki. Reichl porozumiał się również z ofi
cerem służby wywiadowczej ambasady 
jedneqo z mocarstw w Pradze, którego 
prosił o ułatwienie tym oficerom uciecz
ki za ąranicę.

Cala działalność Reichla i stworzonej 
przezeń organizacji zmierzała do wywo
łania zbrojnego buntu w Czechosłowa
cji i zlikwidowania przy pomocy zdoby
tej broni czołowych przedstawicieli i 
działaczy oartii komunistycznej.

Reichl i pozostali zbrodniarze znajfln- 
ją się w więzieniu praskim, przy czvjn 
śledztwo przeciwko nim nie jest jeszcze 
zakończone.

Oficjalny komunikat obu ministerstw 
kończy się stwierdzeniem, że powyższe 
szczegóły podano do wiadomości publicz 
nej mimo szkody dla interesów państwa 
czechosłowackiego i jego sprzymierzeń
ców, a to w celu odparcia godnych naj
wyższego potępienia zarzutów narodo- 
wo-socjallstycznego dziennika „Svobod- 
ne Slovo" skierowanych pod adresem 
urzędników i organów czechosłowackiej 
służby bezpieczeństwa.
LIKWIDACJA DALSZYCH SZPIEGÓW 

W CZECHOSŁOWACJI
PRAGA (PAP). Ministerstwo spraw we

wnętrznych i obrony narodowej ogłosiły W 
sobotę urzędowy komunikat o ujęciu w oko
licy Tachova 2 mężczyzn narodowości cze
skiej, usiłujących przedostać się nielegalnie 
do amerykańskiej strefy okupaćyjnej w Niem 
czech. Obydwaj aresztowani oświadczyli w 
czasie przesłuchania, że są członkami emi
gracyjnej grupy h. generała Prohali, któr„ 
w 1947 r. była specjalnie szkolona w jed
nym z obozów w Bawarii przez oficerów 
obcego wywiadu.

Wymienieni powracali do Bawarii po 
dłuższym pobycie w Czechosłowacji, gdzie 
zbierali materiały dotyczące organizacji ar 
mii i przedsiębiorstw przemysłowych. Byli 
oni wyposażeni w najbardziej nowoczesne 
aparaty fotograficzne dla celów szpiegow
skich.

Aresztowani podali nazsviska innych uczę 
stoików kursu szpiegowskiego w Bawarii, 
mieszkających obecnie w Czechosłowacji 
Kilka.z wymienionych osób aresztowano:m 
w Kminie, Mor, Ostrawie i m. miastach.

f Trzydzieści lat
Gdy w roku 1917 robotnicy Piotro- 

nrodu i Moskwy, Ukrainy i Syberii 
formowali oddziały Gwardii Czerwo
nej nieliczni lylko ludzie przewidy
wali, że staną się one zalążkiem naj
potężniejszej armii świata, pierwszej 
armii pańslwa socjalistycznego.

Gdv robotnicy rosyjscy w r. 1917 
zdobyli władzę, armia carska jako 
siła zdolna do walki faktycznie już 
nie istniała. Front się rozpadaj*,z. 
każdym dniem coraz bardziej, milio
ny dezerterów wracało do domu. 
Równocześnie trwała wojna z Niem
cami. Stwarzało to śmiertelne niebez
pieczeństwo dla mtotlcgo państwa 
socjalistycznego. Wówczas Rząd Ra
dziecki postanowił stworzyć nowrą si 
łę zbrojną: 28 stycznia 1918 roku
Włodzimierz Lenin, jako szef Rządu 
podpisał dekret o powstaniu Armii 
Czerwonej, która już po kilku tygod
niach musiała stawić czoło przeważa 
jacyin siłom wojsR niemieckich na
cierających na Piotrogród.

W dniu 23 lutego 1918 r. młoda 
r.rmia zadała poważny cios Niemcom 
pod Narwą, broniąc stolicy.

Dzień ten został uznany, jako 
dzień powstania Armii Czerwonej. 
W dniu dzisiejszym upływa trzydzie
sta jego rocznica uroczyście obcho
dzona w całym Związku Radzieckim.

W kilka miesięcy po zawaiciu po 
koju brzeskiego z Niemcami Armia 
Czerwona musiała znów stanąć do 
nierównej walki przeciwko interwen
cji zagranicznej, z Wjjiełką Brytania 
i Francją. W oparciu o reakcję ro
syjską finansjera międzynarodowa u- 
sitowsla zgnieść rewolucję socjali
styczną.

Ówczesny minister’brytyjski Win 
ston Churchill- organizator koalicji 

antyradzieckiej, zapowiedział, iż koa 
lici a 14 narodów, (tyle bowiem 
państw biało udział w interwencji) 
w przeciągu kilku miesięcy zdobę
dzie Piotrogród i Moskwę.

Rachuby te zawiodły. Źle uzbro
jona, głodna i źle zaopatrzona Armia 
Czerwona w przeciągu kilku lat po
konała przeciwników na wszystkich 
frontach i obroniła państwo radziec 
kie.

Ostatni interwenci zostali usunię
ci z terytorium ZSRR w roku 1925.

W okresie pokoju Armia Czerwo 
na bez przerwy dążyła do wzmocnie
nia swej wartości bojowej. Potężny 
przemysł radziecki, stworzony w ok
resach słynnych „piatiletek” zaopa
trzył swą armię w najnowocześniej
szą broń.

W roku 1941 nastąpiła najcięż
sza próba dla Armii Czerwonej. Bro
niła ona swej ojczyzny przeciwko 
wojskom hitlerowskim otoczonym 
glorią błyskawicznych zwycięstw 
nad całą Europą^

Pierwsze miesiące wojny przy
niosły przewagę napastnikom lepiej 
przygotowanym, mającym znaczne 
doświadczenie bojowe.

Już jednak w grudniu 1941 roku 
Armia Czerwona pokazała swą praw 
dziwą wartość zadając Niemcom 
straszliwy cios pnd Moskwą. Machi
na niemiec ka została po raz pierw
szy zatrzymana. Jeszcze raz w roku 
1942 Niemcy próbowali złamać opór 
wojsk radzieckich. Doszli do Wołgi. 
Pod słynnym .dziś na całym świecie 
Slalinnracłem runęła potęga hitlerow 
ska. Odtąd armie niemieckie cofały 
się bez przerwy, aż w roku 1945 na
stąpiła zapłata: Armia' Czerwona
wraz z wojskiem polskim zdobyła 
Berlin i zakończyła wojnę.

Zwycięstwo nad Niemcami ujaw
niło przed całym światem całą potę
gę militarną Związku Radzieckiego. 
Tej potędze zawdzięcza świat swe 
ocalenie od hitlerowskiego barbarzyń 
stwa. Szczególnie silne są uczucia 
wdzięczności dla Armii Radzieckiej 
w krajach przez nią wyzwolonych. 
Od dalekiej Korei do Łaby żołnierz 
radziecki sta] się symbolem walki o 
pokój i sprawiedliwość społeczną.

Dziś potężna Armia Radziecka 
jest głównym gwarantem pokoju na 
całym świecie.

Uroczyste otwarcie połączenia 
kolejowego morskiego 
między Polską a Szwecją

SZCZECIN (PAP). Dnia 20 hm. kolei- 
nictwo polskie na Ziemiach Odzyskanych 
święciło nowy sukces. W ramach intensyw
nej odbudowy portu szczecińskiego odbyło 
się na nabrzeżu wschodnim Swinouiścia uro
czyste otwarcie nowei linii komunikacyjnej 
Odra — Trcllcborg, łączącej za pośrednic
twem promu morskiego Polskę i kraje Eu
ropy środkowej i południowej z krajami 
skandynawskimi.

Dotychczas komunikacja między Polską 
a Szwecją odbywała się za pośrednictwem 
portu |v Gdyni. W roku 1946 na linii Gdy
nia — Trelleborg ruch pasażerski wyraża! 
się cyfrą 9.184 osób i towarowy 2.228 wa
gonów. W r 1947 osiągnął cyfrę blisko 
11.000 podróżnych i ok. 4.000 wagonów to
warowych z drobnicą i iadunk em masowym.

Uruchomienie nowe: linii komunikacyj
nej poprzedziły uj-elkie prace inwestupyjne, 
których koszt wyniósł ok. 200 mil. zl. Od
budowano przede wszystkim linię kolejową 
od Dębią szczecińskiego do stacji Odra 
dług. 104 km. oraz urządzenia łączności i .sy
gnalizacji. Linia ta przed wojną ałużyla 
Niemcom dla ruchów okrężnych pociągów 

i pospiesznych Berlin — Szczecin — Berlin.
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Ponura tafemnica willi
iirzy ul. Jasnogórskiej w Częstochowę

WARSZAWA. (PAP). — W ósmym 
lniu procesu przeciw członkom OP i 

NSZ, po przesłuchaniu świadka Rafal- 
skiego, prokurator Dytry niespodziewa
nie zadaje dodatkowo kilka pytań oskar 
zon emu Kasznicy.

PROK.: Gdzie mieściła się firma „Tief 
bau”, o której była mowa w toku pro
cesu?

(W foku 6wych poprzednich zeznań o 
skarżony Kasznica wyjaśni! Sądowi, że 
w Częstochowie komenda i członkowie 
NSZ-u posługiwali się dokumentami wy 
dar^m przez gestapo na fikcyjną fir
mę budowlaną „Tiefbau". Firma ta mie
ściła się w willi, którą zajmował „Tom 
wraz z uzbrojonymi odziałami AS).

OSK. Kauzruea: „ irma. „Tiefbau" mie 
śc la się w Częstochowie przy ul. Jasno
górskiej.

Wobec tego, że oskarżony nie może 
sobie dokładnie przypomnieć numeru 
firmy, prokurator żąda szczegółowego 
jej. opisu. Kasznica wyjaśnia, że firma 
„Tiefbau" zajmowała przy ul. Jasnogór- 
6Kiej cofniętą od ulicy willę z ogrodem 
otoczoną płotem.

Prokurator składa następujące o- 
świadczenie:

— Pi nszę o przesłuchanie świadka 
Ludwiki Karoń na okoliczności, że w wil 
li „Toma" popełniano morderstwa na 
działaczach demokratycznych.

Oświadczenie prokuratora robi nie
zwykłe wrażenie, zwłaszcza że nazwi
sko Ludwiki Koroń nie figuruje w pier
wotnym spisie świadków wezwanych 
aa rozprawę. ,

Sąd za zgodą obrony przychylił się 
fo prośby prokuratora. Śyuadek Ludwi
ka Koroń, krawcowa zamieszkała w Czę 
Stochowie, wyjaśnia, że pragnie złożyć 
zeznania o tvm, jak
ZOSTAŁA ZAMORDOWANA SIOSTRA 
JEJ KAZIMIERA WAS, DZIAŁACZKA 

ARMII I UDOWEJ.
W sprawozdaniach z procesu spotkała 
S'C hovr,'em ze wzmianką o willi w Czę-' 
Stochowie, zajmowanej przez f-ę Tief
bau", w której byli mordowani ludzie. 
Świadka uderzyło przypuszczenie, że 
jest to willa, w której została zamordo
wana jej siostra.

W listopadzie 1944 r. do nyeszka- 
n:a Kazimiery Wąs w Częstochowie 

WTARGNĘŁO 6ciu CZY 7-miu 
UZBROJONYCH LUDZI.

Kilku z tych ludzi wyprowadziło 13-let- 
nia siostrzenicę świadka do piwnicy i 
tam ją zhili, pytając, czy „lubi bolszewi
ków". Napastnicy uprowadzili ze 6obą 
Kw'miere Wąs, po której zaginął wszel 
ki ślad, 7abrali oni również klucze od 
kio -ku i kiosk ten ograbi!;

Świadek dalej wyjaśnia, że na kilka 
dni przed napadem przyszła do jej sio
stry Maria Klech, łączniczka AL i skar
żyła sie. /e jest na liście osób

PRZF^NA' 70NYCH PRZFZ NSZ 
DO ZLIKWIDOWANIA 

Ojciec Marii Klech był aresztowany za 
działalność niepodległościowa i stąd nie 
fiawiść NSZ do jego córki*Kilka dni po 
wypadku z siostrą świadka, również Ma 
ria Klech zniknęła bez śladu.

W 1945 r. już po wyzwoleniu, świa
dek otrzymała wianomość, że siostra jej 
zosta'a zamordowana w willi przy ul. 
Jasnogórskiej 25, w której mieściło się 
jakieś przedsiębiorstwo budowlane.

Udałam się do willi — mówi świa
dek — w towarzystwie funkcjonariusza 
Służby Bezpieczeństwa i stwierdziliśmy, 
że

ŚCIANY W PIWNK ACH 
SĄ ZBRYZGANE KRWIĄ, 

jednakże zwłok nie znaleźliśmy,
W parę miesięcy‘późnicj świadek do 

wiedziała się, że w ogrodzie willi wyko
pano zwłoki jakiejś kobiety.

Po. resztkach palta i włosów oraz po 
dwóch sztucznych zębach stwierdziłam, 
że byty to

ZWŁOKI MOJEJ SIOSTRY -
kończy świadek swe dramatyczne opo
wiadanie.

PROK.: Jak wyglądała willa, w któ
rej zostały znalezione zwłoki siostry?

ŚWIADEK: Ponura willa, jhkby z po
dwórza przy ul. Jasnogórskiej Nr 25.

PROK.: Czy siostra świadkę brata u- 
dziat w pracy konspiracyjnej?

ŚWIADEK: Tak, Była żołnierzem AL 
oraz członkiem konspiracyjnej Rady Na 
rodowej.

Wśród przejmującej ciszy opuszcza 
salę świadek Ludwika Koroń, siostra 
działaczki niepodległościowej Kazimiery 
Wąs zamordowanej przez NSZ spe
cjalnie przybyła do Warszawy, przez ni
kogo niewzvwanf,

BY DAĆ ŚWIADECTWO PRAWDZIE.

Jak zirnęti isolscy działacze demokratyczni 
z rąk NSZ?

WARSZAWA (PAP) W 9-tym dniu 
rozprawy przeciw członkom OP i NSZ 
Sąd kontynuował przesłuchiwanie świad
ków.

Świadek Kazimierz Moczarski prze
prowadzał z ramienia BIP-u śledztwo w 
sprawie morderstw, dokonanych na 
członkach BIP-u, inż. Makowieckim i dr. 
Widerszalu oraz w sprawie wydania 
przez NSZ w ręce gestapo prof. Handels 
mana i znanej pisarki i działaczki — Ha 
liny Krahelskiej. O okolicznościach tego 
mordu zeznaje obecnie przed Sądem.

Inż. arch. Jerzy Makowiecki oraz dr 
Wtderszal zostali zamordowani w dniu 
13 czerwca 1944 roku, jeden na Moko
towie a drugi na kolonii Staszica. Śledź 
two,, które przeprowadza! świadek, usta
liło, że obaj zamordowani zostali przez 
jeden i ten sam zespół bandycki, pozo
stający na ustugach NSZ, a dowodzony 
przez „Andrzeja" vel „Sudeczko". Ban
da „Sudeczki” wtargnęła do mieszkania 
inż. Makowieckiego, przedstawiając się 
jako funkcjonariusze niemieckiej policji 
kryminalnej (Kripo). Po krótkim przesłu
chaniu bandyci sprowadzili inż. Mako
wieckiego razem z żoną do auta, oboje 
wywieźli pod Boernerowo i w połowie 
drogi między Warszawą a Boernerowem 
rozstrzelali ich z pistoletu automatycz
nego. Fakty te stwierdzono na podsta
wie zeznań pastucha, który z daleka 
obserwował scenę egzekucji oraz na 
podstawie zeznań księdza, który pocho
wał zamordowanych. . J

Inna grupa tej samej bandy przyszła
DO MIES7KANIA DR LUDWIKA 

WIDERSZALA
na ulicy Asfaltowej, również w charak
terze funkcjonariuszy KriDO. Po dokona
niu rewizji, w czasie której skradziono 
kosztowności, wystrzałem w tył glowv 
zamordowano Widerszala w obecności 
jego ciężarnej żony i małej córeczki. 
Jeden z morderców usiłował później 
sprzedać teczkę zrabowaną dr. Wider- 
szalowi.

W dalszym toku śledztwa świadek u- 
stalił, że „Andrzej" ypl „Sudeczko" wraz 
ze swoim oddziałem 

WYNAJMOWAŁ SIĘ R07MATTYM 
GRUPOM NSZ-OWSKTM 

w celu dokonywania zabójstw i napa
dów, na działaczach demokratycznych. 
W lecie 1944 roku „Andrz j" brał udział,

wespół z oddziałem NSZ, w napadzie na 
cukrownie w Lesznie. „Sudeczko" był 
bardzo silnie związany z NSZ-'em, prze
bywał stale w towarzystwie NSZ-owców 
i z ich polecenia wykonywał likwidacje. 
Grupa „Sudeczki" rozw-ijala bardzo ży
wą działalność na terenie Warszawy, 
posiadała własne auto, zaopatrzone w 
karabiny maszynowe. „Sudeczko” został 
później rozstrzelany przez organizację 
podziemną.

W dalszym ciągu zeznań świadek mó 
wi, że ponieważ morderstwa, dokonane 
na Makowieckim i Widerszalu, wywo
łały olbrzymie oburzenie wśród 
czcństwa, NS£ przeprowadziło poprzez 
ten sam mafijny ośrodek 
LIKWIDACJE prof. HANDELSMANA 

I KRAHELSKIEJ
w sposób pośredni, a mianowicie wyda
jąc ich

W RĘCE GESTAPO.
Teoo rodzaju metody uprawiane przez 
NSZ przy likwidacji działaczy demokra
tycznych są znane świadkowi także ! z 
innej strony. Świadek przypomina sobie 
wyoadek, że w roku 1943 grupa NSZ 
śledziła działacza demokratycznego w o- 
kolicacb Grójca, starając się go zlikwi
dować. Ponieważ na skutek różnych tru
dności nie mogli zabójstwa dokonać bez
pośrednio, wydali go w ręce gestapo.

W e/p ełni&ć: g>S9&sjsj §€§&§*§

i jeszcze wiek»« gorliwością oostanawiaORMO
MJ Swą

W drugą rocznicę powołania do życia 
OJiotniczej Rezerwy Milicji Obywatelskiej 
odbyła się w Gdyni w sali Domu Maryna- 
rza uroczysta akademia, na której obecni 
byli Ormowcy i licznie reprezentowane spo
łeczeństwo.

Po przemówieniach przedstawicieli mia
sta, wojew. komendy M. O., Marynarki 
Woj., stronnictw politycznych, organizacji 
społecznych i zawodowych — komendant 
ORMO w Gdyni Tyburski przedstawi! w 
skrócie pracę organizacji na terenie miasta 
i portu.

Praca ORMO uwidoczniła się szczegól
nie podczas referendum i wyborów, kiedy 
oddziały jej miały za zadanie zabezpiecze
nie lokali wyborczych oraz czuwanie nad 
porządkiem i spokojem. Po zakończeniu 
tych akcji ORMO położyła wielkie zasługi 
w walce z przestępczością, bandytyzmem, 
waluciarzami, ukrytymi bimbrowniami itp. 
ORMO brała także czynny udział w akcji 
siewnej, w akcji gaszenia lasów, oddala du
że usługi w patrolach, konwojach, wartach 
nocnych szczególnie na Ziemiach Odzyska 
nych i na ..schodnich połaciach kraju. Ko
biet! w ORMO mają na celu walkę z nie
rządem. opiekę nad dzieckiem bezdomnym, 
prowadzenie świetlic.

W dniu swojego święta Ormowcy po
stanawiała wypełniać z większą jeszcze gor
liwością swe obowiązki wobec ojczyzny.

Następnie komendant wojewódzki 
ORMO przeczyta! rozkaz gen. Witolda o- 
raz rozkaz komendanta wojewódzkiego MO, 
pilik. Borkowskiego, przyznający nagrody 

spolp- j Pieniężne i dvp'omv uznania zasłużonym 
Ormowcom. Nagrody pieniężne otrzymali: 
kapral Leśnicznk Tan (MO), ppar, Dawido- 
wicz Andrzej (MO) za wykryci« afery cu
krowe' i skórzanej, kapral Kędziora (MO) 
oraz Ormowcy Kozłowski Jan za wykrycie 
nadużyć w Społem, Padlewski Mieczysław

Kto doradzi?
Kto pocieszy? 

Kto zabawi?
M

H7-W

za wykrycie nadużyć w MZKGG, Sawicki 
Stefan, Felski Wacław Jarzembowicz Ma
rian, Widlaś Roman, Knaś Tadeusz Mar
czak Ignacy, Hawro Franciszek, Sobczak 
Ignacy, Mularczyk Kazimierz, Czernik Starr 
sław i Lebiedziński. Ponadto kilkudziesięciu 
Ormowców otrzymało dyplomy uznania za 
ofiarną pracę.

Po części oficjalnej akademii nastąpiła u- 
rozmaicona część artystyczna. ("g)

Kolej wywozi 
tysiące kg ryb mleslęeznb

W listopadzie ub. r. nadano w Gdyni 
w ekspedycji towarowej PKP 559.660 
kg. ryb, pochodzących z połowów Tyba- 
ków gdyńskich oraz przeładowano 
157.620 kg. ryb pochodzących z poło
wów rybaków półwyspu Helskiego. 
Łącznie wynosiło to przesyłek, wagono
wych 82.

W grudniu nadano w Gdyni 603.800 
kg., a przeładowano z półwyspu Hel
skiego 156.620 kg. Wynosiło +o przesy
łek calowagonowych 73.

W styczniu b. r. w Gdyni nadaro 
478.100 kg. przeładowano 122.430 kg. 
Przesyłek calowagonowych — 96.

Największe nasilenie pracy wypadło 
więc na grudzień, tym bardziej że nada
wanie ryb przerwane zostało już 22-go 
grudnia, a bezpośrednio po świętach pTa 
wie nie podjęto go wcale. Styczeń wyka 
za! pewien spadek nadań, powodowany 
zmniejszeniem połowów. To ostatrue 
spowodowane zostało z kolei nieregular 
nymi połowami, utrudnianymi pogodą 
sztormową oraz doświadczonymi w ostat 
nich czasach trudnościami w zbycie ry
by wewnątrz kraju.

W Każdym razie PKP dala sobie ra
dę z przyjmowaniem nadań. Zauważyć 
należy, że w eksnedycji towarowej wa
runki praev nie są najlżejsze z uwagi 
na odległość dowozu na perony i do wa 
gonów kursowych.' Ponieważ zaś nada
wanie ryb odbywa ssę przeważnie w 
godzinach wieczornych, wymaga szcze
gólnej sprawności aparatu obsługują
cego. (P

Wolność, równość i braterstwo
Pwć tym hasłem odbyła się wczoraj 

dnia 22 bm., w udekorowanej polsko- 
francuskimi barwami i godłami narodo
wymi, sali kina „Warszawa" w Gdyni, 
akademia obchodu 100-lecia Wiosny Lu
dów. Akademię organizowało Towarzyst 
wo Przyjaźni Polsko-Francuskiej w Gdy
ni.

Zebranych na sali przedstawicieli 
nlacówek konsularnych, przedstawicieli 
Związków Zawodowych, Partii i Organi
zacji. oraz zebraną publiczność powitał 
w imieniu T.P.P.-F., prezes Towarzystwa 
p. Bryja. W krótkich słowach nakreślił 
on program oraz znaczenie akademii.

Następnie przemawiał konsul Repu
bliki Francuskiej p. Andró Deltour. Kon
sul skreślił w swej przemowie koleje 
ruchu wolnościowego we Francji od 
Wielkiej Rewolucji w 1789 r .do utwo-

SU grodzka knnfcrenc<a PPS w Gdyni
Poseł ifUffka o syf mc ji iwędzmarodowej

W niedzielę, dnia 22 bm. odbyła się 
w Gdvni III grodzka konferencja Pol
skie, Partii Socjalistycznej.

Konferencję zagaił prezydent miasta, 
poseł Henryk Zakrzewski. Po powitaniu 
towarzyszy partyjnych i gości mówca 
z. orosił do prezydihm przedstawicieli 
PPS z posłem Motyką z CKW PPS i ob. 
Górnym, «ekretarzem WK PPS na czele.

Z kolei wygłosili przemówienia po
witalne: ob. Grudziński w imieniu PPR, 
ob. Skwarek w imieniu SD, ob. Stolarek 
w imieniu Miejskiej Rady Narodowej, 
komandor Łuczak w imieniu Mar. Woj., 
przedstawiciel SL, oh Zborowski w imię 
niu świata pracy zrzeszonego w związ
kach zawodowych i ob. Górny w imie
niu WK PPS.

Punktem kulminacyjnym oficjalnej 
części obrad był referat polityczny 
pizedstawiciela CKW PPS, posła Moty
ki. Mówca usprawiedliwił nieobecność 
ministra Rusinka, którego ważne wypad
ki polityczne zmusiły do nagiego wyjaz
du do Czechosłowacji. Przystępuiąc do 
omawiania wypadków politycznych z u- 
bieglego roku, poseł Motyka obrał so
bie jako punkt wyjściowy XXVII Kon
gres PPS we Wrocławiu. Obrady Kon
gresu odbiły się szerokim echem nie 
tylko w Polsce, lecz wywarły wpływ 
także na socjalistów zagranicznych. I 
tak, np., socjaliści włoscy oparli się 
w swych poczynaniach na przykładach 
polskich.

W dalszym ciągu przemówienia po
seł Motyka odmalował obecną sytuację 
polityczną. Dla ludzi, wychowanych na 
ideologii marksistowskiej ostatnie wy
padki polityczne na aranie międzynaro
dowej nie były niespodzianką. Wzrost 
Imperializmu amerykańskiego był nie
unikniona konsekwencją wojny z Niem
cami, w których Ameryka widziała tyl
ko konkurenta gospodarczego, a nie 
wroga. Proces przemiany ustroju liberal 
nego kapitalizmu na ustrój imperialisty
czny, szerzenie psychozy wojenlłcj — 
to tylko obrona kapitalistów przed gro
żącym Stanom Zjednoczonym kryzysem. 
Komentując doktryną Trumana ł słynny

dowi greck'emu.

plan Marshalla, mówca odsłonił kulisy 
..pomocy amerykańskiej", mającej na 
celu stłumienie sił demokratycznych, bu 
dzących się w państwach europejskich.
Istnieje jednak zasadnicza różnica mie
dzy interesami kapitalizmu, a interesami j dwoma partiami
demokracji: dla państw domokratycz- J-----*---------------
nych pokój oznacza możliwości rozwoju, 
dla kapitału — pokój będzie zawsze 
równoznaczny ze zmniejszeniem zarob
ków. Dlątego demokracja powinna po
mnożyć i skonsolidować swoje siły, aby 
przewaga ich poskromiła apetyty ka
pitalistów.

Mówiąc o powodach, dla których Pol 
ska nie stanęła w szeregu państw, ubie
gających się o ,;pomoc amerykańską", po 
sei Motyka zaznaczył, że Polska „pomocy“ 
tej nie potrzebuje, zwłaszcza po zapew
nieniu nam nrzez Związek Radziecki 
znacznego dopływu towarow, koniecz
nych do rozwoju naszej gospodarki na
rodowej.

Wypadki w Grecji i ostatnie wypad 
ki w Czechosłowacji, gdzie siły reak
cyjne ulegające wpływom zachodnim, 
dążą do utworzenia t. zw. „rządu fachów 
ców”, powinny być dla nas przestrogą.
Mamy nadzieję, że socjaliści i komuni
ści czescy nie dopuszczą do. załamania 
sil demokratycznych w tym kraju. Wy
padki w Czechosłowacji nie mogą być 
Polsce obojętne. Dlatego też minister Rn 
sinek i minister Rapacki wyjechali do 
Czechosłowacji, aby wziąć udział we 
wspólnych obradach komunistów i socja
listów czeskich.

Wracając do sytuacji wewnętrznej w 
Polsce 1 poseł Motyka podkieślil wysdki 
rządu, zmierzające do powiększenia ma
jątku narodowego i podniesienia stopy 
życiowej obywatela. Zadania, wytknięte 
w planie trzyletnim nie są łatwe. Äle 
trudności będą pokonane, jeśli cala kla
sa robotnicza zjednoczona w dwóch par 
tiach robotniczych w sojuszu z chłopa
mi i inteligencją pracującą stanie, bez 
względu na różnice ideologiczne, do zgo 
dnej, jednolitej piacy. W budowie mo
delu polityczno - gospodarczego, jaki 
się obecnie w Polsce tworzy —- Polska

Partia Socjalistyczna odegrała ważną 
rolę Ale nie można zapominać, że pozy
tywne wyniki dotychczasowych wysił
ków mamy do zawdzięczenia ścisłemu 
porozumieniu i współpracy pomiędzy 

robotniczymi i innymi 
demokratycznymi ugrupowaniami poli
tycznymi.

Na zakończenie poseeł Motyka ży
czył zebranym owocnych obrad i zwrócił 
uwagę na konieczność wzmocnienia 
węzłów współpracy z innymi partiami 
demokratycznymi i związkami zawodo
wymi,

Na zakończenie części oficjalnej ob. 
Kos odczyta! rezolucję, postanawiającą 
n.eść pomoc materialną walczącemu lu

ft)

Hałaśliwi artyści
W części rozrywkowej jednej z nie

dzielnych akademii w Gdyni, miała wziąć 
udział w charakterze „artystów pewna 
organizacja młodzieżowa. Organizacja, 
owszem, stawiła się ale z opóźnieniom 
przyna'mniej 25 minut, kiedy z estrady 
płynęły już słowa referatu. Nie byłoby 
w tym jeszcze wielkicoo uchybienia, 
gdyby skończyło się tylko na spóźnie
niu. Po wejściu za kulisy młodzi ludzie 
pici mieszanej zachowywali się tak ha
łaśliwie, że wywoływali dystrakcję na 
sali. Prelegent robił co mógł, by opano
wać salę, a zza kulis ciągle dochodziły 
odgłosy piskliwych kłótpi. Nie pomogła 
nawet interwencja jednego z uczestni 
ków akademii.

Bywaliśmy już na różnych akade
miach, nawet na takich, gdzie występo
wały w roli „artystów" małe dzieci ze 
szkól podstawowych, ale o podobnych 
ekscesach nie było mowy. A przecież po 
organizacji takiej należałoby się spodzie 
wać wi .kszego uspołecznienia, subordy- 
nacji i kultury, <zg)

rżenia trzeciej Republiki w 1870 r. — 
„Nękani absolutną władzą monarchisty- 
czną Francuzi obalają w 1789 r. reżim, 
który kierował Francją" — mówił kon
sul. Lecz wolność mas robotniczych nie 
trwa długo. Zjednoczone dwory królew
skie przeciwdziałają młodej i niedo
świadczonej jeszcze republice. Tworzy 
się Imperium Napoleońskie, które po 
blasKach zwycięstw oddaje Francję pod 
panowanie Ludwika XVIII, Karola X 
I Ludwika Filipa.

Po raz druui masy Francuzów wy
grywają swą republikę w pamiętnych 
iniach czerwcowych. Pod niebiesko-bia- 
ło-c7erwonym sztandarem obalają mo
narchię. Rewolucja 1848 r. była przede 
wszystkim rewolucją polityczną i socjal
ną — mówi dalej konsul. Lecz i ta re
wolucja nie dała wyników trwalszych 
na dalszą metę. Zamach stanu w 1852 
r. stawia u steru rządów Napoleona III— 
obrońcę starych zasad porządku i stabi
lizacji socjalnej — co w końcu dopro
wadza cesarstwo do upadku.

I oto nadszedł 1870 r. Rok ten przy
niósł Francji koniec monarchii i nową, 
trzecią Republikę. Hasłem iei jest: „Wol 
ność, równość i braterstwo". Ostatnia 
wojna światowa zjednoczyła wszystkie 
demokratyczne narody w walce przeciw 
faszyzmowi. Wnika została wygrana, lecz 
już w 2 lata po jej zakończeniu pow
stają na tle ideologicznym nieporozu
mienia między zwycięzcami.

Wzywając wszystkie demokratyczne 
narody do zgody dla dobra pokoju i bez 
pieczeństwa świata — konsul powiedział:

„W setną rocznicę walk wolnościo
wych niech nam będzie wolno wypo
wiedzieć życzenie — aby ta dawna 
prz naźń polsko-francuska, łącząca nasze 
oba kraje nigdy nie wygasła i była.wie- 
cznie żywa bez względu na wszelkie 
przeciwieństwa".

Okrzykiem na cześć Demokratycznej 
Rzeczypospolitej Polskiej i Demokratycz
ne.' Republiki Francuskiej zakończył kon 
sul swe przemówienie, gorąco oklaski
wane, Przemówienie konsula zostało 
przetłumaczone na język polski.

Z kolei zabrał głos przedstawiciel M. 
R. N. w Gdyni, oraz Wojewódzkiego Ko- 
nrtetu Obchodu 100-lecia Wiosny Lu
dów mgr Matuszak.

Następnie przemawiał ob. Lukasie
wicz, prof. Uniwers. Łódzkiego. Prof. Lu
kasiewicz zobrazował podłoże gospooar- 
cze i polityczne Wiosny Ludów. „Nie 
jest przypadkiem, że ruch wolnościowy 
rozpoczął się we Francji" — cytuje Mar
ksa prof. Lukasiewicz. Ówcześni bojowni 
cy rewolucyj walczyli nie tylko o włas
ną wolność socjalną i sprawiedliwy po
dział dochodu społecznego, lecz także 
o wolność innych narodów. Prądem re
wolucji zarażały się masy robotniczo- 
wfościańskie innych narodów.

Na tronie Luowika Filipa, jakaś ręka 
robotnicza wypisała pamiętne i znamien
ne słowa: „Niech żyje Polska". Z jej 
imieniem na ustach ginęli w swym kraju 
żołnierze rewolucji.

W końcu przemówienia prof. Lukasie 
wicz porównuje 1848 r. z 1948 r. i wi
dzi pewne historyczne podobieństwo w 
wypadkach toczących się w tych dwóch 
oddzielonych od siebie okresem wieku 
latach. Tak jak w 1848 r. znalazł się 
generał, który skierował lufy armat na 
lud, tak i w 1948 r. — w sto lat później 
— znajduje się generał, który chce cd- 
dać lud francuski pod jarzmo kapitału. 
Lud francuski ma w demokracjach ludo
wych słowiańskich i w Związku Radziec
kim twardveh obrońców i szczerych przy 
jaciół. Publiczność wyraża swą aprobatę 
gorącymi oklaskami.
• Na zakończenie akademii wyświetlo
ny został film produkcji francuskiej p! 
„Pułkownik Pontcarral".

Polska odbiorcą 
juty indyjskiej

Rząd Indii ograniczył — jak podaje 
Reuter — eksport juty w pierwszej po
łowie bież. roku do 500.000 bel, t j. 
około 96.000 ton.

Naiwiększym odbioru juty będą: 
Brazylia — 25.000 ton, W. Brytania —
19.000 ton. Stany Zjednoczona — 19.000 
ton, Francja — 12.000 ton.

Polska przywiezie 2.200 ton. Związek 
Raaziecki 3.000 ton, Czechosłowacja
3.000 ton, (o)

Eksport i import zwierząt 
i produktów zw:erzęcych

NV roki. ub w portach Gdańską i Gdyni! cego przedstawiał się następująco: 203 be- 
y adowano42.241 koni [ 4_źrelnki. 'V7 tym czek jelit, 289.807 kg skór bydlęcych mo-

knr wolowych su
ty
koni duńskich było 20.267 sztuk, norwe
skich 9.050 i 4 źrebaki, szwedzkich 11.441. 
lińskich 1.408, wyścig, ang. 23 i UNJłRA 52.

Ponadto wyładowano 30 koili, padłych 
na statkach. Przyczyną padnięcia były za
ziębienia i zapalenia pluć.

Dkolo 10 proc koni przy wyładowaniu 
wydzielono, jako chore. Miały one obiawy 
r:eżytu dróg oddechowych, obrażenia me
dia niczne, a niekiedy zołzy i zapalenie 
pluć.

Poza tym sprowadzono 9.520 sztuk bv- 
Jła rogatego (8.024 duńskiego, 1.183 szwtdz 
kiego, 287 holenderskiego, 26 angielskiego).

Import surowców pochodzenia zsvierze-

kro solonych, 21.771 kg 
chych, 9 kg skór owczych, 1.043.478 kg su
rowej wolny owczej.

Badania sanitarne weterynaryine skór 
i wełny przenrowadzono tylko w wypadkach 
braku urzędowych zaświadczeń przywozo
wych z zagranicy.

Ponadto sprowadzono 8.083.829 kg kon
serw mięsnycl 111.402 kg śledzi świeżych 
w lodzie, 150.160 kg szprot świeżych w lo
dzie.

Eksport surowców zwierzęcego " po cho
dzenia przedstawia się następująco 132.777 
sztuk gęsi mrożonych, 8 930 indyków, 
10.796 gęsi mrożonych niepatrosz°"vcb. (i)
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Przetarg i^eonramscmy tir. 13ft
Szczeciński Urząd Morski, ul. Jacka Malczewskiego 54 og

łasza przetarg nieograniczony na:
„Wykonanie remontu i instalacji nowych gniazd wtyko
wych i dopływu prądu do nich, na nabrzeżu ,,Starówka“
w* Porcie Centralnym“.
Y'szelki.- informacje oraz ślepe kosztorysy i formularze 

otrzymać można za wrotem kösztöv w Szczecińskim Urzędzie 
Morskim Dyrekcja techniczno ul. [soka Malczewskiego 34 do 
dnia 9 marca br. do godz. 15.00.

Oferty zalakow ane bez firttfy z napisem jak wyżej, należy 
składać w Dyrekcji Technicznej Szczecińskiego Dr.ędn Mor
skiego ,ul. Jacka Malczewskiego 54 do dnia 10 marca br. do godz. 
11.45.

Otwarcie ofert nastąpi w dniu [0 marca 1948 r. o godzinie 
1 .00 w Dyrekcji Technicznej Szczecińskiego Urzędu Morskiego, 
Ul. Jacka Malczewskiego 34 I p.

Do oferty należy dołączyć kwit kafc I Urzędu Skarbowe
go w Szczecinie na w płacone na rachunek depozytowy Szcze
cińskiego Urzędu Morskiego wadium przetargowe w wysokości 
3n/o .suua-y oferowanej.

Zezwala się również na złożenie wadium w postaci gwaran
cji bankowej lub inn , ii walorów /.godnie z zarządzeniem Mini
stra Skarbu z dnia 25 listopada 194? r.

Szczeciński Urząd Mordki zastrzega sobie prawo wyboru 
przedsiębiorcy bez względu na cenę, prawo podziału roboty 
między poszczególnych oferentów7 oraz prawo uznania, że prze
bieg niej dat dodatniego wyniku.

679-k SZCZECIŃSKI URZĄD MORSKI

TEATRY
n-ATS MIEJSKI WYBRZEŻE" - Gdynia — 

Plac Grunwaldzki:
Poniedziałek — godzina 19.30;
Komedia muzyczna „Król włóczęgów1* w in
scenizacji Iwo Galla, z W, Kałuskim w roli 
tytułowej.

TEATR KAMERA!NY — Gdynia, „Dom Maryna
rza'— Skwer Kościuszki 12.
Poniedziałek — godzina 20 00 — Sztuka
J. Zawieyskiego „Ocalenie Jakuba” w reży» 
seiii H. Gallowej,

repertuar kin

GDYNIA — „Warszawa” — „Pygmalion” 
od lat Ib

GDYNIA — „Atlantic” — „Triumf Doktora 
O'Connora — od 1st 14

SDYN1Ą - Dom Marynarki Wojennel — fcino 
nieczynni»

GRABÓWEK - . Fala” •— „Znak Zorro”
°d lat 14

CHYLONIA — Promień” — „Skarb Tarzana”
— od lat 10

OLIWA — . —- Sta lok pułapka”,
nd lat 1?

SOPOT — „Polonia” — „As wywiadu” *
od lat U

SOPOT — Bativk" — „Ludzie bez skrzydeł” 
od lat 14

WRZESZCZ — „r-1 pitol” — „wieczna Ewa” 
od łoi 15

WRZESZCZ' — , Bajka” — „Moja siostra Eillen” 
nd lat 16 b

GDA-ftSK — „^wiaiowid” , Maria Luiza” 
od Jat 12

WP.herowo - ^wit” — .Wilki morskie” 
od lat 10

STĄIP^K — Polania” — . Siódma zasłona” 
od lat 14

LĘBORK — . Prpqata" — ,Biały kieł”
od lat 14

PUCK — „Mew»” — „Zamieć śnieżna” 
od lat H

KARTUZY — „Ki.cszub” — „Elwira Madigan” 
od 1 at 13

KOŚCIERZYNA — „Bałtyk” —- „W górach Jugo
sławii” — od lat 18.

TCZEW — .Wmła” — , Kopciuszek” 
od 1 a t 8

STAROGARD — „Polonia” —- „'Synowi*” — 
ad lat 14

KOS7ALTN —• , fnionia” — „Konwój” 
nd łat 17

BIAŁOGARD — „Bałtyk” — „Cienie przeszłości” 
od lał 16 .

SZCZECINEK — „Wolność” — „Wiosna” 
od lat 14

NOWY STAW — „Tęcza” — „Ostatnia szans A” 
od lat 10

WYSTAWY
Wystawa dneworylów japońskich w Sopocie,

ol. Rpkcssowskieqo 54, otwarta Jest do kouęa li> 
tego codziennie od godz. i 1—17.

7EBRAN1A I ODCZYTY
,, WIECZÓR POBREJ KS>.\ŻKI” w Sopoda. 

w poniedziałek o godz.. 18,00 w Domu Literatów 
poświecony będzie „Zagadnieniom kultury” — 
omówi je na tle książki Suchodolskiego i Czar
nowskiego — A. czy liska.

O literaturze szwedzkiej mówić będzie we 
Wrzeszczu .pa tle ksigżki Stiernstedt „Zamach w 
Paryżu” — mgr E, Korhanowska. Odczyt odbędzie 
się w® wtorek o qodzinie 18.00 w Bractwie Lite
rackim, ul. Grunwaldzka 16,

Zarząd Polskiego Tow. Geograficznego zawia
damia, że wspólnie z Polskiip Tow. Przyrodni
ków lm. Kopernika urządza zebranie naukowe, 
które odbędzie się w środę dni? 25 lutego o qo. 
dżinie 18-ej w sali Nr 167 Politechniki Gdańskiej 
(Gmach Główny) I piętro, prawe skrzydło). Od- 
esyt pt. „Geneza półwyspu Helskiego”' wygłosi 
prof, dr Zdzisław Pazdro.

DYŻURY APTEK
r.v.„Afl^ dnfa U.U do dni, 2«. II. br. 
GDYNIA I ORŁOWO - An aka f. «iętojaó.ka

naprzeciw Zarządu Miejskiego i 
SOPOT Aptfkf Centralna - Plac Kaszubski, 
f - Aptekó Nowa - ul. J( .lin,.

TASZCZ — Apteka Kaszubska,
GDANSK^^—- ^ Apteka pod Lwem — uj, fjowy

PROGRAM RADIOWY
NA WTOREK 24 LUTEGO 1948 r. 

na fali 1054 m.
6.00 Sygnał czasu. 6.05 Gimnastyka por. 6.15 

Wiad. por, 6,20 Zegarynka muzyczna. 6,50 Pro
gram, 7.00 Sygnał czasu i dz. por. 7.15 Zegarynka 
B.20 Informacje. 8.25 Skrzynka PCK, 8.35 „Szalo
na” VIT rozdział powieści Józefa Ignacego Kra
szewskiego 8.50 Audycja dla kobiet. 9,00 Pro
gram U 5? Sygnał czasu. 12.03 Wiad. południowe 
J >na przegląd prasy. 12.13 Z mikrofonem po kraju 
12.fs Koncert rozrywkowy. 12.50 Przegląd wvdn- 
r'eń, t3,00 d, c. koncertu rozrywkowego. 14.00 
tukvin Fiszer — dyrygent i pianista. 14.30 „Pio
senki ludowe” — audycja dla dzieci. 14.50 „Ob
serwacja jako źródło wiadomości”. 15,00 Aktualia 

, .""W redakcjach pism szczecińskich”. 1.5,20 
„Kalejdoskop muzyczny z udziałem „Piniki Poz* 

v1'"’. 16-00 Dziennik popoł. 16.20 Rezerwa.
.25 Kącik szachistów. 16.30 Gawęda rybacka, 

jransmis^ z Gdańska. 16.40 Skrzynka techniczna, 
r i • świata radia 16.55 „Eugenia Grapiet” 

słuchowisko wg. powieści Balzaka. 17.35 Muzvka 
popu . 17-45 „Obrona maszyny życia” wykład
doc. dr. Bolesława Skarżyńskiego. 18.00 Mozaika 
muzyczna- 18.45 „Szalona” VII rozdział Dowieść! 
J, I Kraszewskiego. 19.00 Beethoven - Sonata c- 
moll op. Ul. 19.20 Koncert. 20.00 Dziennik wie
czorny. 20.30 Rezerwa dz. 20 40 „Wiosna Ludów 
w Polsce . 20.50 Rezerwa. 21.00 Koncert. 22.00 
Koncert Sekslelu PR. 22.45 Muzvka. 23.00 Ostatnie 
wiadomości. 23.15 Program. 23.30 Hyj*n i kokier 
audycji,

Cg!osze*iIe
Urząd Wojewódzki Gdański 

poszuku je:

' tlMUi gi|Mwt j 
isilzortAv mliKitjiiidi

flo robót przy osuszaniu Żuław.
Warunki płacy wg Układu 

Zbiorowego Pracy w budownic
twie. Zgłoszenia: Gdańsk, ul.Ng- 
wy świat 30 — pok. 325, — W^f 
dział Wodno - Melioracyjny.

OOŁOSZLNIA DROBNE
S P R z E D A Ż

„Ziindapp” 750-ka w dobrym stanie 
rzedam. SoDot, Stalina 771 — Droge-

827

MOTOCYKL „/cunaapp eju-ks w oou 
okazyjnie sprzedam. Sopot, Stalina 771 
ria.
SPRZEDAM okazyjnie samochód 2-ton. „Peugeot”
Gdynia-Cisowä, ul.' Chylońska 159 — Wilman.

______________ 838
ESENCJE i pasty do wyrobu lemoniad wysyła za 
zaliczeniem „Maltra” Przemysł Chem.-Spoi. — 
Kraków. Zwierzyniecka 35. __________520-k
„POLSKI SCHIPCHANDLEB” — Wrzeszcz, Wys
piańskiego 31 poleca kaszę gryczana palong 150 
zt., jabłka grochówki 00, węgierki 53.____
PASZA do nabycia, Gdańsk-Wrzeszcz, Grunwaldz
ka 39, — Siano, słoma, sieczka różnego rodzaju, 
otręby, owies itd. Ceny konkurencyjne — wybór
wielki. __________________________________668dc
WYKWINTNĄ bieliznę jedwabna, komplety dam
skie koszulo męskie, halki, reformy — polera -rr 
Fabryka Trykotaży „EKO” T^ódź, Stalina 35. — 
Prowincji za zaliczeniem. Ceny fabryczne. Hurt.

419-k
OBRABIARKI. N A R Ż EJ D1IASILNIKI poleca w 
dużym wyborze Zjednoczenie Mechaników 
„OGNIWO” Warszawa, Marszałkowska 17, —
Wrocław, Stalina 10. 28-kV
POMPY rowerowe i samochodowe wyłączna
sprzedaż hurtowa Firma Z, Malski — Poznań, 
$w. Marciu 67 — Tel. 20-76. Wysyłka za zalicze
niem. *» 629-k

KUPNO

KUPI!«} kredens, pomocnik — Sopot, Rokossow
skiego 21 — „Czytelni*" pod „Kredens”

__________  10<hs
KIJPIMY beczki na wino pojemności od 700 do 
5000 litrów, prasę hydrauliczni! do tłoczenia o- 
wotów, młynek do owoców, pompę do wina z 
wężami, 2 płvtv azbestowe do filtrowania 40X40 
„KRAJOW1N” ■— Kraków, Józefińska 2. 663-k

UNIEWAŻNIENIA - ZGUBY
ZGUBIONO legitymację Akademii Lekarskiej Nr 
67 F Białobr/eska Mirosława, Wrzeszcz, Pniew- 
skiego 8—1. 91-sk
ZAGUBIONO legitymację Gdańskiego Gimnazjum
Kupieckiego Nr 89 — Stolat&ka Jadwiga — So
pot, SUiHna 795. 684-k
ZGUBIONO prawo jazdy, leq. związkowi! na naz
wisko .Schręder Feliks — Oliwa. 90-Sk
ZGUBIONO stale zaświadczenie rehabilitacyjne 
na nazwisko Helandt Maria. Warszkowo, pow. 
morski._____________________________________806
ZGUBTONO prawo jazdy Nr 972 wydane przez 
Wojewódzki Urząd Samochodowy w Sopocie na 
nazwisko Miszkowicz Edward, Sopot, Stalina 653 
• 672-k
UNIEWAŻNIA się znaczki portowe na wejście 
do portu Nr Nr 1267, 1652, 1653, 1704, 1709 — 
zgubione przez pracowników Stoczni Gdyńskiej,

670-k
ZGUBIONO stałe zaświadczenie wydane przez 
Starostwo Morskie na nazwisko Theusówna Ag
nieszka — Wielki Kack, powiat morski,_____ 767
ZGUBIONO świadectwo broni Nr 4464.5 wystawio
ne na kbk Nr 654 przez Wojew. Urzf)d Bezp. 
Publ. w Gdańsku — Małolepszy Franciszek.

789

1TÖUNF POSADY
POTRZEBNA pielęgniarka dypl. do niemowląt dla 
Szpitala P. C. K. w Gdańsku, ul, Śluzowa 9—10.
Warnnki_do omówienia na nńpjscu.____ ____651-k
WYCHOWAWCZYNI rutynowana do dwojga dzie
ci w wirku szkolnym potrzebna. Wiadomość 10
Lutego 21. Sklep „Marylach________ .________ 836
PRZODOWNICZKI do patroszarni z dłuższą prak
tyką potrzebne natychmiast. Zgłoszenia: Zakłady 
Rybne Centrali Rybnej w Sopocie ul. Stalina 834,

34-Sg
POMOC domowa z samodzielnym gotowaniem po
trzebna od zaraz. 3-go Maia 27. m. 6, Zgłoszenia 
od 3—5. ' 828

EOS 4 D P\ S Z U K U J Ą
BUCHALTERKA rutynowana długoletnia praktyka 
szuka posady na kilka godzin dziennie. Zgłosze
nia tel. 513-43. od 10—13. 95-S

mmmm

stilpmcz-1 WM
gpP
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Zawiadomienie
Zarząd Oddziału Stow. Inż. i Techni

ków Komunikacji R. P. w Gdańsku iwo- 
hije na dzień 24 lutego 1948 r. Walne 
Zgromadzenie Oddziału, które odbędzie 
się w gmachu DOKP w Guańsku o godz. 
15.00. 841

PRZEMYSŁ KONFEKCYJNY
P. Pluciński St. Bobownik 

Łodl, ul. Bandurslriego 9/11 fel. 172-15
Poleca: Konfekcję męską 
Specjalność konfekcja chłopięca .

Ubrar.i.a do Komunii iw. Sprzedaż tylko hurtowa

428-K

FUTRA
KUPUJĘ WSZELKIE SKORY FUTERKOWE 
SUROWE I WYGARBOWANE — DOBRZE 

PŁACĘ

Sklei Fokum - IMinim
GDYNIA------- ŚWIĘTOJAŃSKA 36

(przy kinie ^Warszawa”)

znów padło w II klasie 
52 Loterii na Nr 31052

w szczęśliwej Kolekturze

WITOLD STEFAŃSKI
GDAŃSK - WRZESZCZ, BARLICKIEGO 5 
KONTO PKO W GDYNI Nr XI — 54.424

222-Wr

Reklama dźwignią handlu!
J&rzif i-Mricryzet Qxcutj

POWIEŚĆ 68 
SZPIEGOWSKA

—- Nic nas nie dzieli, Leo...
— Dzielą nas niekończące się godziny dnia. Dzieli 

nas praca — nasze codzienne zajęcia.
— I po co to wywlekasz? — oburzyła, się. — 

Czyż nie lepiej?...
— Uważasz, że lepiej chować głowę w piasek?... 
Wzruszyła ramionami.
— Ja wiem, Klaretto, że jesteś tu...

Przestań!
— Wiem, Klaretto. Wszystko wiem 
— Przestań już rąz! — wybućhnęła.
— Ewa Finke — dziennikarka — korespondentka 

„Völkischer Beobachter"...
Słuchała, zmarszczywszy brwi.
— Klaretto, to wszystko kłamstwo, blaga! Nie je

steś ani dziennikarką, am Ewą, ani w ogóle... 
Roześmiała się z przymusem.
— Masz jedną profesję... Szpieg zawsze jest szpie. 

giem!
— Idź więc do policji!
— Klaretto, nie o to chodzi!
Zntietzyła go pogardliwym spojrzeniem.
— Ciekawa jestem, co ty tu porabiasz, Leo — 

polski dziennikarzu — korespondencie berliński, 
•śpiewaku z... „Arkadii"5 Dlaczego nie siedzisz w Ge
neralnej Gubernii — w Warszawie5 Z czego tu ży
jesz? Twój dom w Staden jest własnością Bernarda 
Odotte — hrabiego, krewnego króla Szwecji!

— Ach, więc już wiesz? — mruknął Jodłowski.
— Yak! Wiem — i oto znów jesteśmy kolegami! 
Leon spojrzał jej w oczy.
— My... szpiedzy! — krzyknęła.
— Ciszej! — syknął.
Parsknęła śmiechem.
— Ach, więc ciszej — kolega agent jest ostroż

ny?! — Pięknie. Zawodowa ostrożność!
Stanęli przed bramą.
Oto mieszkanie Marty lngolf. Jodłowski otworzył 

drzwi. Ręka mu drgnęła.
Weszli. Klaretta z pasją cisnęła torbę i kapelusz. 

Leon zcljął z niej futro.
— 7iuraz wychodzę — powiedziała ze złością. 
Udał, że nie słyszy.
Chodziła wzburzona po pokoju.
— Czemuż milczysz? — szukała zaczepki.
— Myślę, Klaretto — myślę o naszej przyszłości!
•— Mało ci dnia dzisiejszego5 
— Raczej dzisiejszych... nocy?
Machnęła ręką.
— Możemy mówić otwarcie, Klaretto zaczął. 
— Słucham.
...— Twierdzisz, że jesteśmy kolegami?
— Jestem tego pewna!
Uśmiechnął się.
— A więc dobrze!
Spojrzała nań z ciekawością.
— la, Klaretto, reprezentuję obcy wywiad, a ty 

rodzimy — wasz, niemiecki. Karl Buchrf, pułkownik...
— Co ty mówisz?! — rzuciła porywczo. 
Jodłowski udał, że nie rozumie, o co jej chodzi. 
— Karl Buchs — powtórzył.
Zagryzła wargi.
— Już nic — szepnęła. Mów dalej,
— ...National Geheimabwehr.
Drgnęła. Dostrzegł to — i uśmiechnął się drwiąco. 
— Jesteśmy kolegami — i kochankami, Klaretto. 

Kolegami wrogich instytucji. Jedynie miłość nas łą
czy...

— Nawet już nie wiem, czy łączy! — krzyknęła.
— Nie przesadzaj, Klaretto. Łączy, napewno łą

czy! Wiesz sama, że tak jest, niestety.
Nagle usiadła i ścisnęła skronie.
Podszedł do niej — pogładził po głowic.
— Kocham cię — i ty mnie kochasz ,Klaretto! No 

ce nas łączą — a dnie dzielą. Musisz przyznać, że 
tak jest.

Skinęła głową.
— Więc widzisz. Mam rację. Chciałbym, Klaretto, 

by między nami nie było żadnych rożnie...
— Nie ma różnic, dopóki nie zaczynasz wywlekać 

takich oto spraw, Leo.
Uśmiechnął się dobrodusznie.
— Kochanie, to nie ja wyciągam. Czy to moja wi

na, że te sprawy tajemne istnieją — że w ukryciu...
— Dość! Już dosyć!...
— Klrłretto — jest kilka dróg, którymi można iść...
— Nie ma żadnej. Z tej sytuacji nie ma wyjścia —> 

powiedziała stanowczo, z pasją — tragicznie.
Milczenie.
— Jest, skarbie — jedna droga, najwłaściwsza...
— Ciekawa jestem jaka?
— Jedyne rozsądne wyjście z sytuacji.
•— Mów!
Zwlekał.
Zapalił papierosa i przyglądał się jej ironicznie.
— Słucham! — przynaglała.
— Jak wiesz, Klaretto, mamy wspólne zajęcie. Ty 

i ja pracujemy dla wywiadu — ty dla swego Führera, 
a ja..,

— Wiem!... — przerwała.
— A więc tak... Wiesz, dlaczego to wszystko ro

bimy? — nagle zapytał.
Zmarszczyła brwi.
— Jakto?
— No tak. Czy ty wiesz, dlaczego jesteś szpie

giem?
— Głupie pytanie! — oburzyła sie
— Zaręczam, że nie wiesz. Że nie zdajesz sobift 

sprawy, Klaretto! — powiedział zmorą,
Zamilkł.
— Nie myśl, kochanie, że pracujemy tylko 'dla ko

rzyści materialnych...
— A dlaczegóż5! — przewala opryskliwie.
— O, dla pieniędzy też. To prawda. Ale nie tylko, 

dla pieniędzy « «
— Ojczyzna — patriotyzm? — podpowiedziała.
— Oczywiście, Klaretto, masz rację, Ale nie tytko 

dla celów ideowych — i materialnych. Są jeszcze in
ne pobudki.

— No?
Znów uśmiechnął się.
Czekała.
— Widzisz, maleńka. Po pierwsze jesteśmy wy

kolejeni i nic innego nie potrafilibyśmy już rolne .
— To fakt... — zgodziła się.
Roześmiał się.
— To fakt! — powtórzył.
— Ty, Klaretto, robiłaś kiedyś., cos... tam — ja 

byłem dziennikarzem, Ale zapomnieliśmy 0 swych 
poprzednich zawodach. Pochłonął nas vywiad — wie 
czna konspiracja! Porywająca praca. Zapomina się o 
niebezpieczeństwie. Igra się ze śmiercią. Nie cenimy 
wcale życia.

i (Ciąg dalszy jutro")

N U
TAtfCÓW NAUKA — Wrzeszcz, Pileckiego 4 —
Morską II prawa — Mirhałkiewicz.________ 675-jt
KOKE S P ON D L NCY JNE KUR S Y KS Il-JGOWO $ CI. 
TnTarr»acje Lublin s^r. poczt. 105. 26-kw
ANGIELSKIEGO udziela początkującym, zaawan
sowanym —- rutynowany pedagog. Akcent lon
dyński. Gdynia, Sienkiewicza 6—2. 831

k N E
A| — AKUSZERKA VYNG - SMIAŁOWSKA —
Wrzeszcy,’ Grunwaldzka 220, III p._____ 229-M
AKUSZERKA warszawska — długi, letnia praktyk». 
Porady — zamówienia. Wrzeszcz, Morska 6 — 3.

___________________ 163-wi
TŁUMACZENIA angielskie pryyatne, handlów?.— 
Gdynio, Sienkiewicza 6^~2. »1?832

CENNIK OGŁOSZEŃ
WYMIAROWEJ

Z« X mm szer. 1 tzp.
OGŁOSZENIA 
do 70 mm 
od 71—120 ram 
gd 121—200 mm « « «
od 201—300 mm tt u ti ■
ponad 300 mm , M
OGŁOSZENIA DROBNEJ po 30 z? za »Iowo,

u tekstem w t-Mcle oektoljjl
35,— 70,— 30,—
45,— 60.— 40,—
55,— 100.— 75,—
70,— 125,— 100.—
Ö0,— 160,- 125.—

pofrtiklwanie pracy po 15,— zł *• słowo.
Zattrzafrem» U» l w tekście) — 50 proc- drożę).

„ „w drobnych do 50 mm 1 s?p. — 50 proc. drotej.
„ w drobnych większe 1 dwpłamowe — 100 proc. drożej.

?* niedziel* I 4wfęt* dopłata 30 proc. Za ogłosi, tabel, Jbłlanse) l ogt. kombin- Iw PYOŁ arof*J,

PLANISTA ze znajomością kalkulacji, przebitki 
przemysłowej poszukuje odpowiedniego zajęcia w 
przedsiębiorstwie przemysłowy», Of*rty pod Nr . 
678-k. fc78*k 1

SKLEPU poszukuje — śródmieść«e Gdyni — zwrot 
remontu, ewentualnie spółki. Oferty; „Alfo” — 
Dziennik Bałtycki”. 830
PRZYBŁAKANY picjp irieszanier wilk owczarek 
odebrać, Po 14 dniach uważam go zt własność. 
Podjazd 7. — Wról>I*wsk*. 09-3
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Sfr. 4 Nr 53..D7TKNNTK BAŁTYCKI"

Oats Wybrzeże bierzs odział
w konkursie „Zgadnij kto wygra"

mm i!iii!innii!;ii!!iii!i!!iH!j!ii[[liii;i....im... .

Pojedynek tada-KlarcIHswski nlsrozsfrzyfsilątf
PoJon^a (Bytom) — Brom (Gdynia) 87 : 59

Przeprowadzony w dniu wczorajszym 
mecz pływacki pomiędzy Polonią bytom
ską a Gromem gdyńskim przyniósł zde
cydowane zwycięstwo gościom w sto
sunku 87:59. Mecz obfitował w szereg 
sensacji, z których największą był nie- 
roztrzygnięty wynik spotkania Ramola— 
Marchlewski, w jednakowym czasie -— 
1:03,4 na 100 m dow. Marchlewski uzysr 
kal także doskonały wynik na wznak 
1:18,7 — przychodząc drugi za mistrzem 
Polski Zemyrem. Na 200 m klas. Za
wadzki osiągnął wspaniały czas 3:02,9, 
ulegając nieznacznie Brzęczykowi z Po
lonii. Na uwagę zasługują również wy
niki m'odych klasyków — Gawlaka, Ład
nego oraz Krzyżanowskiego Bogdana, 
którzy doskonale zapowiadają się na 
przyszłość. Wśród zawodników Polonii 
publiczność podziwiała 14-letniego Zim
nego, nadzieję plywactwa polskiego w 
stylu dowolnym, oraz Franczuka i Grem 
lowskiego na wznak. Wśród pań jak 
zwykle triumfowała Budziszówna popra
wiając rekord Pomorza na 100 m na 
wznak. Miłą niespodziankę zrobiła Kłos
sowska wynikiem swym na 100 m. dow. 
wysuwając się zdecydowanie na czoło 
zawodniczek Pomorza i Wybrzeża. Szta
fetę 3 x loo m zmiennym pań wygrały 
zawodniczki Gromu w składzie Budzi
szówna, Zaleska, Kłossowska uzyskując 
lepszy wynik od mistrzowskiej sztafety 
Piasta gliwickiego. Wiele pjmktów stra
cił Grom przez chorobę najlepszego swe 
go klasyka Krzyżanowskiego Jerzego, 
który wygrałby z pewnością 100 m. klas.

Wyniki techniczne:
1U0 m dow .panów 1) ex aeguo Mar

chlewski i Ramola 1:03,4. 2) Zimny — 
Polonia 1:06 7. 3) Bartoszewicz — Grom 
1:14,0.

100 m klas. panów: 1) Brzęczek —Po
lonia 1:25,1. 2) Kula — Pol. 1:27,1. 3) 
GwaJfik — Grom 1:27,6.

200 m klas panów: 1) Brzęczek (Pol.) 
3.01,6 21 Zawadzki (Grom) 3,02,9. 3) Ba
sista (Pol.) 3:14,2. 4") Dalkiewicz (Gr.)
3:15,5.

100 m na wznak panów: 1) Zemvr
(Pol.) 1:16,8. 2) Marchlewski (Gr.) 1:13,7. 

i 3) Gadz.ildewicz (Pol.) 1:21,8. 4) Bartosze- 
wizc (Gr.) 1:35,0.

Sztafeta 4 ioo klas. panów: 1) Po
lonia (Kula, Basista. Brzęczek, Ramola) 
5:42,0. 2) Grom 6:21,2.

I Sztafeta 5 x 40 dow. panów: 1) Polo
nia (Zemyr, Papes, Gadzikiewicz, Zimny, 

1 Ramola) 2:01,2.. 2) Grom 2:04,8. 
i Panie: 100 m dow.: 1) Matejówna (Pol). 

1:27,0. 2) Kłossowska (Gr.) 1:28,2. 3) Tei- 
sseyrówna (Gr.) 1:32,5 4) Niedzielską
(Pol.) 1:39,4.

100 m klas.: 1) Blejarska (Pol.) 1:40,3. 
2) Zaleska 1:45,7. 3) Kubiakówna (Gr.) 
1:50,1. 4) Furmańska (Pol.) 1:54,2.

100 m na wznak: 11 Budziszówna (Gr.) 
1:24,6. 2) Matejówna (Pol.) 1:38,2, 3) Ble-

I jarska (Pol.) 1:47,6. 4) Rybaltowska (Gr.) 
1 -50,1.

I Sztafeta 4 x 40 dow.: 1) Polonia (Nie 
I dzielska, Blejarska, Furmańska, Maiejów- 
I na) 2:04,7, 2) Grom 2:08,4. 
j Sztafeta 3 X 100 m zmień, pań: 1) 
l Grom (Budzisz, Zaleska, Kłossowska) — 

4:48,9. 2) Polonia 5:15,4.
Na zakończenie odbył się pokazowy 

I mecz niłki wodnej, który zakończył się 
j zwycięstwem mistrzowskiej drużyny Polski 
I — Polonii w stosunku 7:1.

MiarcEarve startują w Sopocie
Do rzędu udanych imprez sporto- 1 

fvych zaliczyć nalrży wczorajsze zawo
dy narciarskie, zorganizowane staraniem 
sekcii sportowej Miejskiego cJrzędu wi 
i PW w Sopocie. Cieszyły się one du-

M (Warszawa) zwycięża YMIJI (Gdańsk)
Zeszłoroczny mistrz Polski w piłce 

koszykowej panów AZS (Warszawa) goś
cił w Gdańsku. W ramach rozgrywek o 
mistrzostwo Ligi Koszykowej rozegrał 
spotkanie z miejscową YMCA.

Mecz zakończył się wysokim zwycię
stwem gości, którzy przez cały czas gry 
przeważali nad osłabionymi gospodarza
mi. YMCA wystąpiła bez Szymanowskie
go, Narkiewicza i Birkfelnera. AZS te- 
cnnicznie przewyższał Gdańszczan jak 
również i strzałowo. W drużynie zwy
cięzców wyróżnili się Bartosiewicz, Jaź- 
wicki i młody Olesiewicz. U gospodarzy 
najlepszą częścią drużyny była obrona 
Markowski I — Lelonkiewicz.

Dla AZS punktv zdobyli Jaźwicki 20, 
Bartosiewicz 12, Popiołek 10, Styk 5 i 
Olesiewicz 4.

Dla YMCA Lelonkiewicz 7, Markow
ski I 6, Tyszecki 6, Tyszkiewicz 4, Mir
ski 2 i Markowski II 2.

PieŁrtne Warszawy wałcza n l fronly
Reprezentacje pięściarskie Warszawy ro

zegrały 2 spotkania: we Wrocławiu War
szawa — Dolny Śląsk 8:8, a w Szczecinie 
Warszawa — Szczecin 9:7.

żym zainteresowaniem publiczności, 
szczególnie skoki, które zgromadziły pa
rę tysięcy widzów.

W klasie seniorów na dystansie 5.200 
metrów, pierwsze miejsce zajął Glista 
AZS w czasie 25:16. (Zawodnik ten był 
również bezkonkurencyjny w skokach i 
w slalomie). Na drugim mieiscu z cza
sem 30-40 uplasował się Szapardowski 
(niestowarzyszonv) przed Zagórskim 
(Międzyszkolny KS) 31:03.

W biegu juniorów na dystansie 2.600 
metrów, zwyciężył Woronowicz AZS 12 
m. przed Ostaszewskim HKS 13:35 i To
maszewskim ZKS Sopot 14:27.

W biegu pań na tym samym dystan
sie Ziółkowska (ZKS Sopot) osiągnęła 
19:30, \

Skoki w konkurencji seniorów przy
niosły zwycięstwo Gliście, który osiągnął 
15 m przed Grzelibiem (niest.owarzyszo- 
ny) 14,5 m i Wiczyńskim AZS 14 m. W 
konkurencji juniorów pierwsze miejsce 
zajął Rawenda FIKS 14,5 m., drugie Szra- 
jer (Sopot, Klub Ten.) 13,5 m. i Żarnow- 
ski ZKM 12,5 m.

W slalomie seniorów -zwyciężył rów
nież Glista 19 sek. przed kolegami klu
bowymi Wiczyńskim 20 sek. i Czerniaw
skim 21 sek.

Dużo urozmaicenia wniosły zawody 
saneczkowe d'a naim'odszych. Konku
rencja była „silna" gdyż o pa’mę pier
wszeństwa walczyło 40 młodocianych 
adeptów sportowych, z ktörvch najstar
szy liczył 12 lat. Zwyciężył Kozieł przed 
Topolewiczem i Binkowskim.

Całość nadzwyczaj udana i godna po 
wtórzenia.

u 1 KUPON Nr 17 A B > C
! Sobota 28, niedziela 29 lutego 1948 r. 1 X 2 1 X 2 1 X 2

i Polska — Czechosłowacja
pił. siat, panów.

2 Warszawa — Praga pił. siat. 
panów.

3 Milicyjny (Gdynia]— Tęcza
(Łódź) boks.

4 ŁKS — Warta boks.

5 "Wisła (Kraków) — .ata (Żłin) 
p. noż;

6 Ruch (Chorzów) — Bata (Żlin)
p. noż.

7
Warta (Poznań) — ZZK (Poznań) 
p. noż.

3 Bzura — Grochów (W—ws) 
p. noż.

9
Znicz (Pruszków) — Syrena 
(W—wa) p. noż.

......
1Ü KKS — YMCA (Łódź) L. Koszyk.

11 Znicz — TUR (Łódź) L. Koszyk,

12 Warta—YMCA (Łódź) L. Koszyk.

B 20 zł I 20 zł 20 zł

Nazwisko 

Nr kuponu ....... .

Imię Miejscowość ulica i nr domu

....... sprzedano znaczków olimpijskich a zł 20 ...................................
(Kupon wyciąć)

UWAGA. Firmy przyjmują kupo Zgłoszenie wygranych należy skła- 
ny do czwartku 26 lutego godz. 17. dać do wtorku dnia 2 marca godz. 17.

UWAGA: 1) W spotkaniu piłki siatko- '■ ku 26.2 godz. 17. Zgłoszenia wygranych
wej pań, iak również w spotkaniu piłki 
koszykowej nie ma remisów. 2) kupony 
przyjmowane są przez fumy do czwart-

Wykaz firm:
Gdynia — Dom Sportowy St. Kamiński i 
Sopot, — Firma „Panto", PI. Wolności 10, 

Gdańsk-Wrzeszcz — Kolektura W. Stefański

należy składać do wtorku 2 marca do 
godz. 17.

K. Krzyżanowski, Świętojańska 49. 
róg Rokossowskiego, 
ul. Earlickiego 5.

Sensacje i niespodzianki 
w mistrzostwach pięściarskich Okręgu

Hint» „W SMS MAW/1« ftf.io

Nowy film prodnkcji angielskiej 
według szłuki Bernarda Shaw'a

»PYGMALION«
W rolach głównych:

LESLIE HOWARD 
WENDY HILLER

Reżyseria:
LESLIE HOWARD 
ANTHONY ASQUETH 

690-k

Przetarg nieograniczony
Akademia Lekarska — Biuro Odbudowy Zakładów Anatomii Patologicz

nej, Histologii i Embriologii w Gdańsku ogłasza przetarg nieograniczony na 
wykonanie instalacji elektrycznej w Zakładach Anatomii Patologicznej, Histolo
gii 1 Embriologii Akademii Lekarskiej w Gdańsku.

Ślepe kosztorysy za zwrotem kosztów odbitek oraz wszelkie informacje 
dotyczące robót otrzymać można w Akademii Lekarskiej ul. Dębinki Nr 7, — 
Biurze Odbudowy Zakładów Anatomii Patologicznej.

Termin całkowitego ukończenia robót 6 tygodni od wydania zlecenia. 
Wypełnione kosztorysy wg formularzy Akademii Lekarskiej, kwit wadialny 
w wysokości 1 proc. od sumy kosztorysowej oraz kartę rejestracyjną upoważ
niającą do wykonywania robót, wykaz wykonywanych robót w okresie od 
1. I. 1947 r. — 31. XII. 1947 r. w zalakowanych kopertach bez żadnych znaków 
firmowych z napisem: „Oferta na wykonanie instalacji elektrycznej w Zakła
dach Anatomii Patologicznej, Histologii i Embriologii Akademii Lekarskiej 
w Gdańsku ’ należy składać w Dziale Technicznym Akademii Lekarskiej w Gdań 
sku, ul. Dębinki Nr 7 pokój Nr 36 (Adm II p.).

Otwarcie ofert nastąpi dnia 1. III. 48 r. o godzinie 11.00 w Dziale Tech
nicznym A. L. G.

Akademia Lekarska zastrzega sobie prawo dostarczenia lub wydania ma
teriałów w całości lub częściowo, jak również wyłączenia pewnej kategorii 
robót, prawo częściowego korzystania z ofert, prawo wyboru przedsiębiorcy bez 
względu na wynik przetargu, ^irawo uznania, że przetarg nie dał dodatniego 
wyniku oraz prawo przeprowadzenia w okresie ofert dodatkowego przetargu 
pomiędzy wybranymi oferentami. Wadia nieprzyjętych ofert zostaną zwrócone 
najpóźniej w 7 dni od dnia otwarcia ofert. 688-k

Przetarg nieotrwezoisy
Zjednoczenie Przemysłu Drzewnego OŁręgu Pomorskiego 

ogłasza przetarg nieograniczony na remont kotła o powierzclini 
ogrzewalnej ca 300 m kw. systemu Słeinmtillera, Znajdującego 
się w Państw. Fabryce Mebli w Słupsku.

Informacje * ślepe kosztorysy można otrzymać w Biurze 
Technicznym Zjednoczenia Przemysłu Drzewnego Okręgu Po
morskiego w Sopocie przv ul. Stalina 694/96.

Ofertv w zalakowanych kopertach należy składać w Biurze 
Technicznym Zjednoczenia do dnia 29.11 godz. 10.00.

Otwarcie ofert nastąpi w tvm samym dniu o godzinie l0.30.
Zjednoczenie Przemysłu Drzewnego zastrzega sobie prawo 

wvboru oferenta bez względu na wysokość ofertowej cenv lub 
unieważnienia przetargu bez podania powodów. 653-k

SKŁAD KONSYGNACYJNY
NA WOJ. GDAŃSKIE 

SOPOT PL. WOLNOŚCI 4 TEL. 520-18

Pottw Ctneita
przyjmie od dn. ł tmrea 1948 r.

1 inż. mechanika wzgl. technika z 
praktyką montażową.

1 inż. elektryka wzgl. technika.
1 technika budowlanego z praktyką. 
1 kreślarza

Zgłoszenia osobiste lub piśmienne wraz 
z podaniem i życiorysem należy zgła- 
szać w „Cementowni Wejherowo" w 
Wejherowie.

Warunki do omówienia. 779

Mmm Im i PoIsHtDi
poszukuje

nn kierownicze stanowisko

inżyniera lub technika
te specjalną znajomością KONSTRUKCJI KO 
TE/)W PAROWYCH. — OBOWIĄZUJE TEO
RETYCZNA ZNAJOMOŚĆ ZAGADNIENIA JAK 
TEŻ DOŚWIADCZENIE W PRACY KONSTRUK

CYJNEJ.
Oferty z dokładnym życiorysem należy kiero
wać do Wydz. Pers. Ź.S.P. ~ Gdańsk, Jana 

z Kolna 31. 681-k

Gdańska SnćhJztelma 
Spożywców

przypomina, że. sklep Nr 35 wyłącznie 
artykułów przydziałowych żywnościo
wych przy ul. Robotniczej 17 w Gdańsku 
rejestruje karty aprowizacyjne, miejskie, 
R. C. A. mleczne, dodatkowe 1 inne.

635-k

Jak przewidzieliśmy, mistrzostwa pię
ściarskie klasy B Wybrzeża przyniosą 
szereg niespodzianek. Zdawało by się, te 
pewni faworyci przegrywają z mniej zna 
nymi drużynami.

Ostatnia sobota i niedziela przyniosły 
szeren wyników, które zmienią tabp.lę mi 
strzostw i dają przedsmak czekających 
nas emocji w następujących spotkaniach. 
Rarome-tr zainteresowania idzie w górę. 
Poszczególne mecze cieszyły się dużym 
zainteresowaniem i zgromadziły pokaź
ny szereg wi-dzów. V/ 6 spotkaniach od
bywających się tydzień w tydzień udział 
bierze wielotysięczna rzesza kibiców 
bokserskich. Pięściarstwo Wybrzeża zy
skuje coraz większą popularność.

Jednakże w parze z zainteresowaniem 
winny pójść, także wyszkolenie i dyscyp 
ima. W ubiegłym tygodniu podawaliśmy, 
że parę spotkań na skutek niewypełnie
nia formalności przez kierowników sek
cji i niedopilnowania zakończyły się wal 
kowerami. W tym tygodniu obserwuje
my i podajemy opinii publicznej inne u- 
jemne strony, którymi są słabe wyszko
lenie techniczne, co pociąga za sobą ta
kie wypadki, jaki miał miejsce w meczu 
Lechia — FIKS, gdzie na 8 walk 6 zakon 
czyło się nokautami Mówi to wyraźnie 
o niedostatecznym przygotowaniu dru
żyn do mistrzostw 

■ A oto wyniki:
CZYN — MILICYJNY I B 

11 : 5
Do cyklu dalszych . niespodzianek na

leżało wysokie zwycięstwo zespołu pię
ściarskiego Czynu nad rezerwa Milicyj
nego, a szczególną sensacją było zwv- 
męstwo młodego utalentowanego Stefa- 
niaka nad Mikolajczewskim. Drużyna ' 
Czynu zaprezentowała się bardzo dob- , 
rze i jej pięściarze, szczególnie Stefa
niak, Śamlewski i Peliwo wykazują cią
głe postępy.

Samulewski (Cz.) zwyciężył wysoko 
na punkty Cieszyńskiego (M). Stefaniak 
(Cz.) wygrał z Mikolajczewskim (M) 
W pierwszym starciu nieznaczna prze
waga zawodnika Milicyjnego. W diu- 
giei rundzie inicjatywę przejmuje Stefa
niak, który na finiszu jest zupełnie pa-, 
nem sytuacji. Peliwo (Cz.) pokona’ na 
punktv Pccka (M). Łukasz (C.z.) zdobył 2 
punkty walkowc-om wobec nadwagi 
DzwoDi|rsk'ecio. (M)T Stamel (Cz.) uległ 
na pifflkty Korintowi (iM). W pici wszem 
starciu Korint po s^nym ciosip Stamela 
poszedł do 7 na deski, lecz przetrzymał 
chwilowe osłabienie i dzięki swej ruty
nie wygrał na punkty. Sarnowski (( z.| 
wygrał przez techniczne k. o. przed Mi
kosem (M). Stypińskj (Cz.) nie rozstrzyg
nął walcząc z Wojtkowiakiem (M). W 
wadze ciężkiej Szarmach (M) zdobył 2 
punktv walkowerem wobec niestawienia 
się zawodnika Czynu.
Portowiec (Gdynia) — Gryf (Wejherowo)

10:6.

Rozegrany w Zw. Zaw. Transportow
ców w Gdyni mecz pomiędzy powyższy
mi zespołami przyniósł niespodziankę w

Kursy ssm»dNflwe
nr?v Wvdi KnmnniVncji UWG rozmrzvna io

KURS KIEROWCÓW
28 lutego b.r.

Zapisy codziennie od godz. 10.30 do 18.00. 
Sopot. Czerwone] Armii 88, Telef. 51-1.85 
Oplata ratalna. 467-K Wpisowe 2G00 zł.

postaci zwycięstwa gospodarzy 10:6. Jak 
się okazuje drużyna Portowca poczyniła 
c-statnio postępy i szczególnie u siebie 
w domu będzie groźnym przeciwnikiem 
dla wszystkich drużyndwalczących o mi
strzostwo.

! Milkę (P) bije na punkty Millera (G).
Peck ff) przegrywa niespodziewanie do 

j silniejszego fizycznie Bryły (G). Po ład
nej walce Reinsch I zwycięża Ziółkow
skiego. Kontny (P) ulega w drugim star
ciu przez k. o. Kowalskiemu (G). 
Skwiercz (P) nieprzekonywująco ’,Ty 

'giywa na punkty z Piperem (G). Wił 
gos (P) w trzecim starciu wygrywa przez
k. o. z Grabowskim (G). Kaszuba (P) 
przegrywa w pierwszej rundzie przez k. 
o. i Borkiem (G). Kryszewski (P) poko
nał w pierwszym starciu przez k. o. 
Gr7emkowicza (G).
Wisła (Tczev/) — Marynarz (Gdyrda)

10:6.
Przy dużym zainteresowaniu publicz

ności w bali Dworca Morskiego spotka
nie wymienionych zespołów przyniosło 
zwycięstwo gościom w stosunku 10:6.
[ tutaj nie dopisała dyscyplina jednego 
z zawodników, który na skutek niedopil- 
nowania wagi oddał 2 punkty walkowe
rem. W innym wypadku mecz zakończył 
by się wynikiem remisowym, co było
by pewnego rodzaju sukcesem dla mło
dego zespołu Marynarza.

Karczewski (W) zwycięża wałkowe-- 
tem wobec startu niezgłoszonego Jeżyka 
(M). V/ walce towarzyskiej wynik1 spot
kania nierozstrzygnięty. Nowakiewicz 
|W) przegrywa w pierwszym starciu 
przez. k. o. do Szpaku (M). S^afin (W) 
zdobywa dalsze 2 punkty walkowerem 
wobec nieznacznej nadwagi Kowalskie
go (M) W walce towarzyskiej Kowalski 
osiągnął przekonywujące zwycięstwo na 
punkty. Idem (W) przegrał na punkty do 
Turbaka!(M), Rutynowany Hinc (W) wy 
grywa na punkty z Dziubakiewiczem (M). 
BorcowsJu (W) pokonał w drugim sta 
ciu przez techniczne k. o. Maśluka iM). 
Utalentowany Rudzki (W) zmusił w 
drugim starciu do poddania się Kornac
kiego (M). Flisikowski (W) przegrał w 
pierwszej rundzie przez k. o. do Jakub
ka (M).

l. echia (Gdansk) — HKS (Sopot) 12:4.
Spotkanie to zakończyło się wysokim 

zwycięstwem Lccbistów 12:4. (W ringu 
wynik brzmiał 14:2).

Bałosow (L) oddaje 2 punkty walko
werem wobec nadwagi KarnatoWi (H). 
W spotkaniu towarzyskim zwycięża za
wodnik Lechii w drugiej rundzie przez 
k. o, Subiński (L) pokonał na punkty Tro 
fina (H). Karp (L) zdobywa 2 punkty wal
kowerem wobec niestawienia się prze
ciwnika. Wójcik (L) pokonał w pierw
szym starciu przez nokaut Bendyka (H). 
Zwoliński (L) wygrał również w pierw
szej rundzie przez k. o. z Machinowskim 
(H) Pieniążek I uległ w drugim starciu 
przez nokaut Stynowi (H). Pieniążek II 
(L) wygrał w pierwszym starciu przez 
techniczne k. o. z Czerwionką (H). Po
laków (L) zwyciężył W pierwszym star
ciu przez techniczne k. o. Kędzierskie
go (H). ____________

IKS - Ima 14 : 2
O drużynowe zwycięstwo Polski mecz 2 

lokalnych rywali LKS — Tęcza przyniósł 
wygraną ŁKS w wysokim stosunku 14:2.

/ . i .. ■ \ ■ ■ __


